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Sąd Pracy: codziennie 
nowa sprawa

Oszuści nie zdążyli 
z przelewem

Strona 11 Strona 4

Otwarte 
drzwi to jak 
zaproszenie 
dla złodzieja

Strona 5

Więcej za 
wodę, nawet 
o 2,20 zł za 
kubik

Strona 10

Eksmisja 
z osiedla. 
Będą jeszcze 
rozmawiać

Strona 14

W spódnicach 
po raz piąty

Strona 19

Tym razem psy
zagryzły kota
Ale gdyby trafiły na dziecko, 

tragedia mogłaby być o wiele 

większa. Może do niej dojść 

i wtedy, gdy przestraszona 

osoba rzuci się do ucieczki; 

o upadek wtedy nietrudno. 

A wszystko przez beztroskę 

właścicieli, którzy pozwalają, 

by groźne czworonogi 

biegały luzem. 

Strona 7
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Druga strona

Nie dalej jak dwa numery temu 
pisaliśmy o nietrzeźwych ro-

werzystach, zatrzymanych przez 
dębickich policjantów, którzy za 
jazdę pod wpływem alkoholu za-
płacili po 2 500 zł mandatu. Myślę, 
że po takiej karze pięć razy się za-
stanowią, zanim 
wsiądą na ro-
wer po tym, jak 
wcześniej zaglą-
dali do kieliszka. 
A  ile wynosi 
grzywna w przy-
padku jeśli np. 
wasz pies wejdzie 
na posesję sąsiada (o takim przy-
padku piszemy na str. 7) i zagryzie 
jego kota? Od 20 do 1 000 zł. Przy 
czym domyślam się, że aby właści-
ciel dostał tę najwyższą grzywnę, to 
jego pies musiałby być multirecydy-
wistą i mieć na koncie co najmniej 
połowę kotów w swojej miejscowo-
ści. Właściciel czworonoga może 
też dostać miesiąc prac społecz-
nych, potrącenie wynagrodzenia za 

pracę, sąd może też odebrać mu psa 
(już to widzę). Może też dostać... 
naganę. Dziwię się, że jeszcze po-
grożenia palcem w tym wachlarzu 
kar nie ma.
Tymczasem kara musi być suro-
wa, aby była skuteczna. Wtedy też 

działa prewen-
cyjne, co widać 
po kierowcach. 
Wielu ściąga no-
gę z  gazu ma-
jąc świadomość, 
że przekroczenie 
prędkości może 
ich sporo koszto-

wać. A gdyby w zamian za to man-
dat za zbyt szybką jazdę wynosił 
50 zł? Niejeden pewnie rzuciłby 
w stronę policjanta stówę ze słowa-
mi: reszty nie trzeba. 
A już tak od strony czysto ludzkiej - 
kim trzeba być, by pozwalać swoje-
mu psu zagryzać inne psy, czy koty? 
Odpowiedziałbym, ale musiałbym 
być bardzo wulgarny. 

ratuszniak@ol.com.pl

Sąd Pracy w Dębicy jest. Że był 
potrzebny nie trzeba przekony-

wać nikogo. A  już na pewno nie 
tych, którzy po sprawiedliwość 
musieli jeździć do Rzeszowa. Ko-
lejnym dowodem na słuszność 
przywrócenia tego wydziału w Dę-
bicy jest tekst Agnieszki Majby-Po-
chwat na stronie 11. Chwała za to 
wszystkim tym, którzy się do tego 
przyczynili, bo to ułatwi życie wie-
lu osobom. Mam teraz nadzieję, że 
te same osoby postarają się o przy-
wrócenie w Dębicy punktu obsługi 
klienta firmy Tauron. Bo że takie 
możliwości mają i takie działania 
podejmują, to wiem. Punkt kiedyś 
w naszym mieście był i wszystko, 
co związane z prądem było łatwiej-
sze. Dziś jest trudne, skomplikowa-
ne, a do tego w Tarnowie. 

Tauron to przedziwna firma. Do-
wód? Telefonicznie można uru-
chomić jakąś dodatkową usługę, 
ale w ten sam sposób nie można jej 
wyłączyć. Trzeba jechać do Tarno-
wa. Ja tak zrobiłem. Ale w Tarno-
wie dowiedziałem się, że jeśli chcę 
być obsłużony, to muszę się zare-
jestrować. Na miejscu tego zrobić 
nie mogłem. Oczywiście mogłem 
usiąść w kolejce na kilka godzin, 
ale pewności, że mnie obsłużą, 
nie miałem. Głupie? No głupie. 
Ja jestem sprawny, ale co ma w ta-
kiej sytuacji zrobić osoba starsza, 
której nie ma kto zawieźć? Która 
najpierw musi iść do pociągu, po-
tem dojechać autobusem? Dlatego 
ten punkt koniecznie musi zostać 
w Dębicy przywrócony!

krol@ol.com.pl

dializ zostało wykonanych w tym 
roku w szpitalu w Dębicy. W ubie-
głym 5238. 9 marca obchodzimy 
Dzień Nerek. 

Mieszka w Dobrkowie. Ukończyła liceum ekonomiczne w Zespole 
Szkół Gastronomiczno-Hotelarskich w Wiśle. Naukę kontynuowała na 
Akademii Humanistyczno-Technicznej w Bielsku-Białej, gdzie studio-
wała socjologię - rozwój lokalny i regionalny i obroniła licencjat. Póź-
niej przez 8 lat mieszkała w Anglii. W 2018 roku została zatrudniona 
w Urzędzie Miejskim w Pilźnie jako pomoc administracyjna, a od 2019 
- specjalista ds. promocji. W wolnym czasie robi torty, ogląda filmy, 
czyta książki, ostatnio głównie o samorozwoju, słucha też podcastów 
po angielsku. Z mężem Rafałem wychowują trzech synów: 9-letniego 
Jakuba, 7-letniego Mikołaja i 3-letniego Maksymiliana. 

tra

Przejęła obowiązki dyrektora Domu Kultury w Pilźnie. 

Jadwiga Papiernik

O tym jakie kawałki rządziły na parkiecie w drugiej połowie lat 
dziewięćdziesiątych i ile osób mieściło się w Agrafce  

piszemy na str. 23

To były inne czasy. Dziewczyny już od 
dziewiętnastej stały pod klubem, żeby 
wejść. 

Grzegorz Rusinowski

Komentarz

Komentarz

Dziwię się, że w tym 
wachlarzu kar nie ma 

jeszcze pogrożenia 
palcem. 

Za takie zachowanie 
karać trzeba surowo 

O niej się mówi

Felieton gościnny (zamiast listu do redakcji)

Senior uważa, że starosta Piotr 
Chęciek ma duże szanse awan-

su w partii PiS. Naśladuje swoich 
politycznych mentorów: rozdyma 
sukcesy, trudne sprawy wstrząsa-
ją nim i powodują cichą zadumę. 
Śmierć Pani Justyny z Dębicy jest 
tego przykładem.
Tragedia tej 32-letniej kobiety, żo-
ny i  matki, poruszyła dębiczan. 
Najbardziej zbulwersował wszyst-
kich kilkugodzinny pobyt Pani 
Justyny w dębickim SOR. Postę-
powanie wyjaśniające prowadzi 
rzeszowska prokuratura. 
O sprawie pisał Obserwator Lo-
kalny, ogólnopolskie i  regional-

ne media. Protest dębiczan przed 
SP relacjonowały TVN 24 i Pol-
sat News, bez TVP Info. Szefowie 
starostwa nie pofatygowali się po-
rozmawiać z protestującymi.
Mogłoby się wydawać, że przynaj-
mniej na stronie internetowej SP 
znajdzie się informacja o tej trage-
dii. Jednak w tym czasie starostwo 
przebywało w innej Dębicy. Żyło 
wystawą artystów w Galerii Sztu-
ki MOK, IV Podkarpackim Ma-
ratonem Biologicznym, konkursem 
ekologicznym „Z  niepotrzebne-
go zrób coś ładnego”, konkursem 
o  Armii Krajowej i  Żołnierzach 
Wyklętych, koncertem charyta-

tywnym dla Błażeja. Wzywało 
do pomocy Wiktorii. Cieszyło się 
z podpisania umowy o rozbudowie 
drogi Pilzno – Brzostek i reakty-
wacji uzdrowiska Latoszyn Zdrój. 
Starosta Piotr Chęciek jest też 
przewodniczącym rady społecznej 
SP ZOZ Dębica. Jednak na jego 
fb wśród zalewu krzepiących in-
formacji i zdjęć o sprawie Pani Ju-
styny ani słowa.
„Powiat, w którym chce się żyć!” 
– to hasło promocyjne powiatu 
dębickiego. Tylko komu się chce: 
społeczności dębickiej czy staro-
ście z działaczami PiS?

Andrzej Janiec 

W starostwie gra muzyka i jest wesoło

Sąd pracy już jest, 
teraz czas na Tauron

937TOMASZ RATUSZNIAK

GRZEGORZ KRÓL
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Aktualności

Piotr Michoń Aleksandra Małozięć

Szef klubu radnych Koalicja Oby-
watelska Ziemi Dębickiej walczy 
o to, by w mieście powstała Mło-
dzieżowa Rada Miejska, a teraz 
także Rada Seniorów. Gwiazdki 
należą się również jego klubowej 
koleżance Monice Gardule, któ-
ra również ma ogromny wkład 
w oba projekty uchwał, które klub 
KOZD złożył.

Szefowa Fundacji Śnieżka, która 
realizuje program zapoznawania 
czwartoklasistów z siedmiu szkół 
gminy Dębica z podstawami eko-
nomii. Dzieci uczą się, bawiąc. I to 
nie tylko prostej przedsiębiorczo-
ści, bo tematy spotkań dotykają 
także innych zagadnień np. ekolo-
gii. Darmowe zajęcia zwieńczone 
zostaną wycieczką. 

Józef Świerczek

Mieszkaniec Machowej postanowił 
przekazać do Muzeum Regionalne-
go w Pilźnie skrzynię, w której je-

go ojciec w czasie wojny przewoził 
zwłoki rozstrzelanego przez Weh-
rmacht Ottona Schimka. Wcze-
śniej wraz z ks. Czubą postawił 
krzyż niedaleko miejsca gdzie roz-
strzelany został młody Austriak, 
a w planach ma także postawienie 
poświęconej mu kapliczki. Chce 
przekazać pod nią część swojej zie-
mi i dołożyć się do jej budowy. 

Pięć gwiazdek otrzymuje

Pięć gwiazdek otrzymuje

Pięć gwiazdek otrzymuje

Fundacja Non Notus uruchomiła zbiórkę

Pomnik chcą odsłonić 
w 75. rocznicę śmierci

Ostateczna decyzja 
zapadnie po świętach

Wstępna wizualizacja Pomnika Żołnierzy WiN - mjr. Ludwika Marszałka 
ps. Zbroja w Dębicy autorstwa Józefa Opały.

Czy obecny burmistrz Mariusz Szewczyk (z lewej) będzie walczył ze swoim 
zastępcą Maciejem Malozięciem? (w środku).

Część pieniędzy na budowę 
pomnika inicjatorzy otrzymają 
z Kancelarii Premiera. Reszta ma 
pochodzić ze zbiórki, którą uru-
chomiła fundacja. Datki przesyłać 

można na jej konto o numerze: 
91 1240 2656 1111 0011 1717 4446 
w tytule przelewu wpisując: Po-
mnik L. Marszałka w Dębicy. 

tra

Mjr Ludwik Marszałek 
zostanie upamiętniony 
przy rondzie Mickiewicza.  

Inicjatorami budowy pomnika 
niedaleko kościoła Miłosierdzia 
Bożego są Fundacja Non Notus 
z Mielca i Światowy Związek Żoł-
nierzy AK w Dębicy. Miasto prze-
kazało działkę pod ten obiekt. Jego 
koncepcję opracowali Romuald 
Rzeszutek, prezes Fundacji Non 
Notus i rzeźbiarz Józef Opala, który 
jest też autorem Pomnika Żołnierzy 
Wyklętych w Mielcu.  

Głównym elementem pomnika 
będzie czterometrowa pęknięta na 
pół kolumna. Na niej ma się znaj-
dować płaskorzeźba WiN z nazwi-
skami zamordowanych przez UB 
żołnierzy z powiatu dębickiego. 

Na mniejszej części treść grypsu 
napisanego do syna, a na górnej 
orzeł w sylwetkowej formie. Na ka-
miennych kolumienkach znajdą się 
płaskorzeźby Stanisława Dydo ps. 
Steinert, Jana Klamuta ps. Górski 
i Władysława Ciska ps. Rom, za-
mordowanych razem z Ludwikiem 
Marszałkiem 27 listopada 1948 r. 
Przed kolumną stanie jego postać 
o wysokości 2,6 m odlana z brązu. 

O tym, że Maciej Małozięć mo-
że w przyszłości wystartować 
w wyborach na burmistrza miasta 
mówi się w zasadzie odkąd został 
wiceburmistrzem. Uważany przez 
wiele osób za pupila Stefana Biesz-
czada, miał ostatnie lata poświęcić 
na promowanie swojego nazwiska, 
by ostatecznie stanąć w szranki 
o najwyższy urząd w mieście.

- Podczas ostatniego walnego ze-
brania we Wspólnocie Ziemi Dębic-
kiej były prowadzone rozmowy i to 
on został namaszczony na kandy-
data - mówi nasz rozmówca.

Kolejna osoba związana ze 
Wspólnotą Ziemi Dębickiej również 
potwierdza, że Maciej Małozięć jest 
brany pod uwagę, jako kandydat 
w przyszłorocznych wyborach.

- Choć on nie ma poparcia w śro-
dowisku nauczycielskim, dlatego 
brana jest pod uwagę również dru-
ga kandydatura - mówi.

Tą osobą jest radna Rady Powiatu 
Lucyna Samborska, która od wielu 
lat jest jedną z głównych postaci 
WZD. O te nazwiska zapytaliśmy 
szefa wspólnoty Stefana Bieszcza-
da, który wyjaśnia, że ostateczne 

decyzje, co do kandydata na bur-
mistrza zapadną po świętach wiel-
kanocnych.

- Ale tak, w mojej ocenie wymie-
nione osoby są poważnymi kandy-
datami i odpowiednimi osobami 
do pełnienia funkcji publicznych  
- podkreśla Stefan Bieszczad.

Burmistrz Mariusz Szewczyk py-
tany o to, czy wie, iż o ponowny 
wybór być może powalczy ze swo-
im zastępcą zapewnia, że żadne 
takie sygnały do niego nie dotarły.

- Nic nie wiem, nic nie słyszałem 
- podkreśla.

A może wcale do takiej walki nie 
dojdzie, bo Mariusz Szewczyk bę-
dzie chciał startować w wyborach 
do Sejmu? Takie pogłoski również 
się pojawiają.

- Nie zaprzeczam i nie potwier-
dzam - komentuje krótko bur-
mistrz Dębicy.

Wybory parlamentarne odbędą 
się w tym roku. Gdyby Mariusz 
Szewczyk kandydował, to będzie 
najprawdopodobniej kandydatem 
Solidarnej Polski. A jej przedsta-
wiciele w poprzednich wyborach 
startowali z list Prawa i Sprawie-
dliwości i nie inaczej będzie w tym 
roku. Mariusz Szewczyk i Jan Wa-
rzecha na jednej liście? To było-
by ciekawe.

rar

Czy obecny wiceburmistrz Dębicy 
ma szansę zostać burmistrzem? 
Został wskazany na kandydata.

eprasa.pl df6536bc8a
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KOMENDA POWIATOWA 
POLICJI
Dębica, ul. Chłodnicza 20,
tel. 47 8228 399, alarm. 112
O
cer dyżurny
- 47 8228 310
Sekretariat komendanta
- 47 8228 305
Rewir Dzielnicowych miasta 
Dębica
-47 8228 347

SĄD REJONOWY
Dębica, ul. Słoneczna 3
tel. 14 68 076 00

PROKURATURA REJONOWA
Dębica, ul 3 Maja 2
tel. 17 506 14 04

TELEFON ZAUFANIA 
- 47 8228 370
CZYNNY CAŁODOBOWO

KOMISARIATY l POSTERUNKI
Komisariat Policji w Brzeźnicy
- 47 8228 561
Komisariat Policji w Pilźnie
- 47 8228 551
Komisariat Policji w Brzostku
- 47 8228 521
Posterunek Policji w Czarnej
- 47 8228 541
Posterunek Policji w Żyrakowie
- 47 8228 411

STRAŻ MIEJSKA
Dębica, ul. Ratuszowa 2,
- 14 683 82 59, alarm. 986

INFORMATOR

Na sygnale

ZA NAPÓJ I BATONIKI DO SĄDU
W czwartek 2 marca policjanci 
wzywani byli dwukrotnie do skle-
pu Lidl. Najpierw mieszkanka Dę-
bicy ukradła artykuły spożywcze 
o wartości 142 zł. Funkcjonariu-
sze ukarali ją mandatem w kwo-
cie 50 zł. Z kolei o 17:10 wezwani 
zostali do 16-latka, który ukradł 
napój energetyczny i kilka bato-
ników o łącznej wartości 28,86 zł. 
W jego przypadku sprawa będzie 
miała 
nał w sądzie, a nastolatek 
został przekazany rodzicom.

PRZYZNAŁ SIĘ SAM
Tego samego dnia, ok. godz.19:20 
w Korzeniowie do kontroli zatrzy-
many został kierujący motorowe-
rem. 20-latek od razu przyznał 
się policjantom, że nie posiada 
uprawnień do kierowania jedno-
śladem. Był trzeźwy. Pojazd zo-
stał odddany wskazanej osobie 
z uprawnieniami. Funkcjonariu-
sze poinformowali kierującego 
jednośladem, że do sądu zostanie 
skierowany wniosek o ukaranie 
za jazdę bez prawa jazdy.

SKOŃCZYŁO SIĘ NA 
POUCZENIU
Dzień wcześniej doszło do nie-
groźnej stłuczki na parkingu przy 
ul. Strażackiej w Dębicy. Zdarze-
nie miało miejsce ok. 9:25. Kieru-
jąca daewoo tico kobieta podczas 
cofania uderzyła w mercedesa. 
W tym przypadku wystarczyło 
pouczenie kierującej tico.

KRONIKA 
POLICYJNA

Duża kwota z konta na konto

Czeka ją rozprawa

Jeździł tam biały bus 

Oszuści nie zdążyli z przelewem

Łup o wartości 1000 zł

Włamywacze w strefie

Kierujący oplem 
próbował uciekać

Do internetowego rachunku do-
stęp miały tylko trzy osoby: wła-
ściciel firmy, jego żona i córka. 
Zgłaszając na policję, że padł ofiarą 
przestępstwa, mężczyzna zaręczył, 
że żadna z kobiet nie stoi za przele-
wami, które wyszły z konta, a wraz 
z nimi i spora suma pieniędzy.

Przedsiębiorca szybko zoriento-
wał się, że doszło do przestępstwa.

- Zgłosił, że z konta wyszły trzy 
przelewy na łączną kwotę 47 tys. 
zł. Zapewnił, że żadna z osób, 
które mają dostęp do bankowości 
internetowej i do konta w banku, 
nie przeprowadziła tych operacji 
- opowiada Jacek Żak, prokurator 
rejonowy w Dębicy.

Biznesmen był zaskoczony, że 
przestępcom udało się przełamać 
zabezpieczenia, bo każda trans-
akcja z jego konta potrzebowała 
uwierzytelnienia za pomocą sms-
-a wysłanego do osób upoważ-

nionych do dostępu. Tym razem 
takich sms-ów nie było. 

Ale jeszcze bardziej zdziwił się, 
kiedy okazało się, że pieniądze się 
odnalazły. Na policję w Ciechano-
wie zgłosił się mężczyzna, któremu 
na konto wpłynęła niespodziewa-
nie duża suma pieniędzy. Śledczy 
ustalili, że prawdopodobnie są to 
te, które nielegalnie  zostały wy-
prowadzone z rachunku mieszkań-
ca Dębicy.

- Wygląda na to, że przestępcy 
przelali kwotę na konto osoby, 
która w sprawie jest słupem, ale 
mężczyzna widząc wysokość prze-
lewu, przestraszył się konsekwencji 
i zgłosił sprawę na policję - wyja-
śnia Jacek Żak, prokurator rejono-
wy w Dębicy.

Teraz śledczy ustalają, jak doszło 
do przełamania zabezpieczeń inter-
netowego konta.

(nan) Z konta �rmy debiczanina oszuści wyprowadzili sporą sumę. 

Na szczęście nikt nie ucierpiał w tym zdarzeniu. Fot. OSP Pilzno.

Została zatrzymana w sklepie. 

Śledczy ustalają, kto i w jaki sposób wyprowadził 
pieniądze z konta jednej z firm w Dębicy. 

39-letnią mieszkankę powiatu 
dębickiego zatrzymali funkcjo-
nariusze z Ropczyc. Odpowie za 
kradzież i kierowanie pojazdem 
w stanie nietrzeźwości.

Było kilka minut po 17:00, kiedy 
do dyżurnego ropczyckiej komen-
dy dotarło zgłoszenie, że z jednego 
ze sklepów w tej miejscowości wy-
szła kobieta, która nie zapłaciła za 
towar. Miała pecha, bo zgłaszający 
zapisał numery samochodu, któ-
rym odjechała z parkingu.

Dzięki temu policjanci dość szyb-
ko namierzyli audi, którym poru-
szała się kobieta. Za kierownicą 
siedziała 39-letnia mieszkanka po-
wiatu dębickiego. Jak się okazało 
była nietrzeźwa. Badanie wykaza-
ło, że ma w organizmie prawie 2 
promile alkoholu. W samochodzie 
funkcjonariusze znaleźli alkohol 

i produkty spożywcze, które kobie-
ta wyniosła ze sklepu. Ich wartość 
to prawie tysiąc złotych.

Sprawczyni została zatrzymana, 
odpowie przed sądem. Grozi jej do 
5 lat więzienia.

(nan)

Do kolizji doszło w piątek 3 mar-
ca, około godziny 11:40 w Macho-
wej. Jak ustalili policjanci kierująca 
volkswagenem golfem mieszkan-
ka gminy Brzostek chciała skręcić 
z drogi krajowej 94 w kierunku 
Podlesia Machowskiego.

Od strony Tarnowa tzw. starą 
czwórką poruszał się opel corsa. 
Pojazd jechał na wprost, w kierun-
ku Pilzna. Kierująca volkswagenem 
kobieta nie ustąpiła mu pierwszeń-
stwa przejazdu.

- Kierujący oplem mężczyzna 
widząc co się dzieje próbował 
uniknąć zderzenia i odbił kierow-
nicą w prawo - mówi pełniący obo-
wiązki naczelnika Wydziału Ruchu 
Drogowego Komendy Powiatowej 
Policji w Dębicy podinsp. Robert 

Kras, dodając że manewr ten nie 
do końca się udał.

Ale według Roberta Krasa ta 
trzeźwa decyzja kierującego oplem 
sprawiła, że ani jemu, ani też po-
dróżującej drugim samochodem 
nic się nie stało.

W związku ze zdarzeniem ko-
nieczne było wprowadzenie ruchu 
wahadłowego. Ten obowiązywał 
do czasu usunięcia z drogi poważ-
nie uszkodzonego opla.

- Kierująca volkswagenem pani 
ukarana została mandatem w kwo-
cie 1020 złotych, a także 10 punk-
tami karnymi - dodaje naczelnik 
Robert Kras.

Tuż przy skrzyżowaniu na Pod-
lesie Machowskie dochodziło nie-
gdyś do wielu wypadków, także 
tych śmiertelnych. Bezpieczeństwo 
w tamtym miejscu poprawiło się 
po przebudowie DK 94 i zniwelo-
waniu niebezpiecznego łuku.

rar

Włamanie zostało zgłoszone 
28 lutego. Przestępcy pojawili się 
w nocy. Za cel obrali sobie kon-
tener, w którym na placu udowy 
w strefie ekonomicznej, przecho-
wywane były elektronarzędzia. 

Zabrali wszystko, co miało wartość, 
w tym: szlifierkę, spawarkę, dwa 
agregaty prądotwórcze. Właściciel 
firmy oszacował straty na ponad 
19 tys. zł.  

Złodzieje do kontenera weszli, 
zrywając kłódkę. Musieli przyje-
chać samochodem dość dużym, by 
pomieścił skradzione przedmioty. 
Policja prosi o kontakt świadków.

(nan)

Pijana wsiadła do samochodu 
i wybrała się na zakupy, za które 
nie zapłaciła. 

Na mandacie i punktach 
karnych zakończyło się zderzenie 
z Machowej.

Policja szuka sprawców 
włamania do kontenera na placu 
budowy w Straszęcinie.
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Aktualności

Będą kolorowe pasy, progi wyspowe i nowe oznakowanie 

Niebezpieczne przejścia dla pieszych do przebudowy

Miasto rezygnuje 
z budowy ul. Saperów

Złodzieje szarpiąc za klamkę sprawdzają, czy drzwi są zamknięte. 

Przebudowa czeka m.in. przejście dla pieszych przy ul. Kościuszki. 

Skuteczny sposób jest tylko jeden

Złodziei nie wystraszyła nawet 
tabliczka ostrzegająca przed psem

Pan Tomasz z ulicy Staszica 
w Dębicy wrócił do domu ze spa-
ceru z psem i od razu udał się do 
pomieszczeń na piętrze. Nie minę-
ło nawet kilkanaście minut, kiedy 
owczarek Loki zerwał się z posła-
nia i szczekając zbiegł na parter. 
Opiekun był na dole kilka sekund 
później. W korytarzu zobaczył 
obcego młodego mężczyznę. Był 
częściowo zamaskowany, miał rę-
kawiczki. Oszczekiwany przez psa 
wycofywał się do drzwi wejścio-
wych. Właściciel domu wybiegł za 
nim. Na zewnątrz przy furtce czekał 
towarzysz intruza. Razem uciekli.

Pan Tomasz od razu zawiado-
mił policję.

- Przyjechali w ciągu kilku minut 
- opowiada.

Jednak kiedy policjanci zjawili się 
na miejscu, po nieproszonych go-
ściach nie było już śladu. Nie natra-
fili na nich także, patrolując okolicę.

- Funkcjonariuszka powiedziała 
mi, że takie zgłoszenia dostają sys-
tematycznie: że ktoś wchodzi, albo 
szarpie za klamkę - dodaje mieszka-
niec ulicy Staszica.

O takich przypadkach opo-
wiada  jeden z lokatorów bloku 
przy Strumskiego.

- Już kilka razy ktoś sprawdzał 
w ten sposób, czy mamy zamknięte 
drzwi do mieszkania - mówi.

Te relacje potwierdza st. asp. Jacek 
Bator, rzecznik prasowy Komendy 
Powiatowej Policji w Dębicy. Naj-
więcej podobnych zdarzeń policja 
notuje zwłaszcza przed świętami, 

Po konsultacjach Ratusz wskazał 
trzy najniebezpieczniejsze przejścia 
dla pieszych, które wymagają jak 
najszybszej przebudowy. Znajdują  
się one na ul. Kolejowej, Łysogór-
skiej i Chopina. 

Na Kolejowej przebudowy do-
czeka się przejście na wysokości 
Agencji Restrukturyzacji i Moder-
nizacji Rolnictwa oraz Baru Frasses. 
Wykonane zostaną tam grubowar-
stwowe białe i kolorowe pasy, 
zamontowane progi wyspowe, 
a także nowe oznakowanie. 

Przy ul. Łysogórskiej niebezpiecz-
nie jest na przejściu obok Szkoły 
Podstawowej nr 6. Tam również 
zamontowane zostaną progi wy-
spowe, tyle że dodatkowo z azylem 
drogowym. 

- Na tym rozwidleniu jest miejsce, 
aby go wykonać - podkreśla wice-
burmistrz Jerzy Sieradzki. 

Większy azyl, bo tego wymagają 
nowe przepisy, powstanie też na ul. 
Chopina na przejściu obok pleba-
nii, z którego korzystają uczniowie 
Szkoły Podstawowej nr 2. 

Ale sam pies wyczuł ich obecność w domu i zaalarmował 
właściciela. Policja apeluje, by zamykać drzwi na klucz.

kiedy zajęci przygotowaniami do-
mownicy są mniej uważni. 

- Przestępcy pojawiają się nie tyl-
ko na osiedlach, w blokach, ale też 
właśnie w domach prywatnych. 
I nie ma znaczenia, czy to miasto, 
czy wieś - mówi Jacek Bator.

Jak pokazuje przykład pana To-
masza, nawet obecność w domu 
psa nie gwarantuje, że uniknie-
my niechcianej wizyty. Rzecznik 
przekonuje, że najprostszym, ale 
i najskuteczniejszym sposobem 
udaremnienia wejścia złodziejom 
jest zamykanie drzwi wejściowych 
na klucz.

- Za każdym razem, kiedy tylko 
wchodzimy do domu. Złodziejom 
naprawdę wystarczy tylko chwila - 
przestrzega.

I dodaje, by na zagrożenie uczu-
lić zwłaszcza dzieci, które często są 
w domu wcześniej niż dorośli.

(nan)

Tam również zamontowane zo-
staną progi wyspowe, tyle tylko, że 
w dość nietypowy sposób, bo nie 
przed, ale za pasami, podobnie jak 
jest to na ul. Cmentarnej, obok Miej-
skiego Przedszkola nr 12.  

Dodatkowo szkoły podstawo-
we nr 9 i 10 otrzymają mobilne 
miasteczka ruchu drogowego 
dla uczniów, a także symulatory 
przejść dla pieszych. 

A to wszystko dzięki dofinanso-
waniu z z programu Infrastruktura 
i Środowisko na lata 2014 - 2020. 
Miasto dostało z niego ponad 
306 000 zł. Z własnej kasy trzeba 
będzie dołożyć około 55 000 zł.

tra

Na budowę ul. Saperów mia-
sto zdobyło 50% dofinansowania 
z województwa. Była to kwota 
około pół miliona złotych. Drugą 
połowę samorząd miał dołożyć ze 
swojego budżetu.

- Ogłosiliśmy przetarg, ale 
najniższa kwota znacznie prze-
kraczała nasz budżet - mówi 
wiceburmistrz Dębicy Jerzy Sie-
radzki.

Ale władze z inwestycji nie 
zrezygnowały. Zakres robót, ja-
ki miałby być wykonany przy 

Saperów, został zmniejszony 
o rzeczy, które nie miałyby więk-
szego wpływu na ostateczny 
efekt. Ogłoszony został przetarg.

- Cena była jeszcze wyższa - 
mówi wiceburmistrz.

Wtedy rozpoczęły się negocjacje 
z samorządem wojewódzkim, by 
dofinansowanie zostało zwięk-
szone. W Rzeszowie przekonano 
władze Dębicy, by zrobiły trzecie 
podejście do przetargu.

- Efekt był taki sam, jak za dru-
gim razem, a kwoty zbliżały się 
do dwóch milionów złotych - mó-
wi wiceburmistrz Sieradzki.

Miasto zwróciło więc dotację, 
ale tematu nie porzuca.

rar

A przynajmniej na razie. 
Wszystko przez zbyt wysokie 
ceny materiałów.

Dębickim urzędnikom udało się zdobyć pieniądze na trzy przejścia, 
a także na zakup dwóch mobilnych miasteczek ruchu drogowego. 
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Krótko

Czy istnieją sposoby na to, by 
zmniejszyć wysokie rachunki 
za energię elektryczną, nie ob-
niżając sobie i bliskim komfor-
tu życia?
– Oczywiście i każdy może z nich 
skorzystać. Pierwszy z brzegu 
przykład: ładowarki do telefo-
nów i innych urządzeń. W wielu 
domach, nawet kiedy nie ładuje-
my telefonu, pozostają wpięte do 
kontaktu. Tymczasem wtedy też 
pobierają prąd. W miesiącu taki 
pobór to wydatek około 5 zł. Te-
raz policzmy, że w domu mieszka 
5 osób i każda przez cały czas ma 
wpiętą do kontaktu ładowarkę 
do swojego telefonu. Może to nie 
jest wielka kwota, ale zawsze to 
oszczędność. Unikajmy także po-
zostawiania telefonu do ładowa-
nia na całą noc. Kiedy się naładuje, 

odłączajmy urządzenie od prądu. 
Też zaoszczędzimy. 

A żarówki? Czy ledowe rzeczy-
wiście są energooszczędne?
– Są i to bardzo. Pod warunkiem, 
że postawimy na sprawdzonego 
producenta, a żarówki wymieni-
my w całym domu. Przy wymia-
nie żarówek żarowych na ledowe, 
można spowodować oszczęd-
ności rzędu 70-80%. Czas pracy 
tych pierwszych to 1000 godzin, 
zaś ledowe działają nawet 10 razy 
dłużej. Dobrym rozwiązaniem, ale 
stosowanym raczej w budynkach 
wielorodzinnych, są czujki, które 
włączają oświetlenie, reagując na 
ruch. Po co oświetlać całą klatkę 
schodową, jeśli ktoś idzie tylko na 
parter. 

Trzy pytania do...  Marka Jaskółki,

specjalisty branży elektrycznej.

Na koniec zapytam o tak popu-
larne obecnie pompy ciepła i fo-
towoltaikę. Czy to się opłaca?
– Tak, ale tylko w duecie. Foto-
woltaika plus pompa ciepła lub 
klimatyzator. Przy czym bardzo 
ważne jest, by wybrać rzetelne-
go wykonawcę. Kogoś, kto do-
kładnie dopasuje urządzenia do 
potrzeb konkretnego budynku. 
Żeby rzeczywiście zaoszczędzić, 
taka inwestycja musi być zrobio-
na naprawdę profesjonalnie. War-
to szukać dofinansowań, jest taki 
program: przy montażu fotowol-
taiki i pompy ciepła można dostać 
zwrot nawet 10 tys. zł. 

(nan)

Oszczędzać każdy może 
w swoim domu

Pierwsze ślubowanie kadetów

Przyrzekało 50 uczniów 
z Pustkowa-Osiedla

Idą za ciosem. Tym razem 
chcą Rady Seniorów

Był jednym z tych, którzy 
zakładali Jutrzenkę 

Zostanie tylko ulica 
Sobieskiego?

belkami (klasa druga), a na głowie 
niebieski beret. Umundurowanie 
zostało zakupione dzięki dotacji 
z Ministerstwa Obrony Narodowej.

Dzięki niemu, a także pomocy 
Starostwa Powiatowego w Dębicy, 
szkoła została wyposażona w inne 
sprzęty. Są to m.in. kamizelki tak-
tyczne, gumowe atrapy karabinka, 
hełmy ochronne, maski przeciwga-
zowe, radiotelefony, repliki pistole-
tu asg i granatu ręcznego, plecaki 
medyczne z wyposażeniem, kurt-

ki oddychające przeciwwiatrowe 
i przeciwdeszczowe.

Z wyposażenia tego korzystać 
będą podczas ćwiczeń, które od-
bywają pod okiem instruktorów 
wojskowych z Dębicy i Rzeszowa. 
A chodzi nie tylko o zajęcia ogólno-
wojskowe, strzeleckie, musztrę, ale 
też te z ratownictwa medycznego 
z uwzględnieniem ratownictwa 
pola walki, terenoznawstwa czy sa-
moobrony.

Janusz Grajcar

Ślubowanie na sztandar mogli złożyć: Michał Ćwik, Seweryn Filip, 
Weronika Kuriata, Igor Ligęska, Zuzanna Majka i Kinga Strączek.

Józef Lach miał 76 lat. 

Uchwała w sprawie powołania 
w Dębicy Rady Seniorów głosowa-
na była w maju 2019 roku. Wtedy 
jednak nie był to pomysł nikogo 
z rady, a uchwała złożona została 
w ramach obywatelskiej inicjaty-
wy uchwałodawczej przez Alinę 
Rzewuską. Pomysł nie spotkał 
się z akceptacją jedenastu rajców. 
Przeciwny był wtedy klub Prawa 
i Sprawiedliwości, który w 2019 ro-
ku miał w radzie większość. Z kolei 
ówczesna opozycja poparła utwo-
rzenie Rady Seniorów ośmioma 
głosami. Dwóch radnych - Jerzy 
Kula i Leszek Żyłka - byli nieobec-
ni. Później przyszła pandemia i po-
mysł stworzenia takiego gremium 
został zarzucony. Po tym, jak PiS 
straciło większość w radzie wyda-
wało się, że tzw. nowa większość 
zacznie sypać pomysłami, jak z rę-
kawa. I że zacznie realizować to, 

co głosami PiS zostało wcześniej 
zablokowane. Każdy kto miał taką 
nadzieję był w błędzie. Przykła-
dem może być Młodzieżowa Rada 
Miejska, która z jakichś powodów 
budzi teraz sprzeciw niektórych 
radnych z obozu burmistrza Ma-
riusza Szewczyka, a argumenty 
przez nich przedstawiane są dość 
kontrowersyjne, jak choćby ten, by 
radę młodzieżową mogły tworzyć 
pracujące osoby dorosłe, które mo-
gą kandydować do Rady Miejskiej 
w Dębicy. Czy podobny los czeka 
Radę Seniorów? Piotr Michoń ma 
liczy na to, że będzie inaczej.

- Mam nadzieję, że ci co wtedy 
(w maju 2019 roku - przyp. red.) by-
li w opozycji do Prawa i Sprawie-
dliwości nie zmienią zdania i znów 
poprą tą świetną inicjatywę, a ci 
z PiS, którzy byli przeciw, zastano-
wią się nad swoim postępowaniem 
i tym razem zagłosują inaczej. Bo 
według badań największe poparcie 
PiS ma właśnie wśród seniorów - 
argumentuje radny Piotr Michoń.

rar

Zmarł Józef Lach. W 1992 ro-
ku był współzałożycielem Klubu 
Abstynenta Jutrzenka w Dębicy. 
Dekadę później klub został prze-
kształcony w Stowarzyszenie Po-
mocy Osobom Uzależnionym i Ich 
Rodzinom Jutrzenka, w którego 
działalność również był mocno za-
angażowany. Od 2015 do 2017 roku 
był nawet prezesem tego stowarzy-
szenia. 

W tym okresie często odwiedzał 
naszą redakcję i gościł na łamach 
OL nie tylko walcząc o finanse na 
działalność Jutrzenki, ale też infor-
mując o jej bieżącej działalności. 

Zmarł w poniedziałek 27 lutego 
w wieku 76 lat. W czwartek 2 mar-
ca został pochowany na Cmentarzu 
Komunalnym przy ul. Cmentarnej 
w Dębicy. 

W ostatniej drodze towarzyszy-
ło mu wielu spośród tych, którym 
również dzięki jego pomocy udało 
się wyjść z nałogu i wrócić do nor-
malnego życia. 

tra

Pierwotnie pod uwagę brane 
były trzy ulice: Kraszewskiego, 
Sobieskiego i Budzisz. Ostatecznie  
decyzją urzędników z Rzeszowa 
miasto mogło zgłosić dwie z nich. 
Wybór padł na Budzisz i Sobieskie-

go. Pojawiają się jednak sygnały, że 
odpadnie również Budzisz, a re-
montu doczeka się tylko Sobieskie-
go.

Wiceburmistrz Jerzy Sieradzki 
zaprzecza. Stwierdza, że jest za 
wcześnie, by kategorycznie stwier-
dzić, która ulica będzie remontowa-
na. Może stać się również tak, że 
ostatecznie prac doczekają się obie.

rar

Oliwia Święch z Dębicy jest 
w drugiej klasie. Podkreśla, że bar-
dzo jej się podoba ten profil. I nie 
tylko jej, bo słowa polecenia słyszała 
od starszych kolegów i koleżanek, 
kiedy rozważała wybór szkoły śred-
niej.

Karol Kościński jest uczniem kla-
sy pierwszej. Dojeżdża z Lubziny, 
kiedy jest ciepło na rowerze bądź 
hulajnodze, zimą autobusami. Choć 
śmieje się, że szybciej jest na rowe-
rze na skróty.

- Zawsze podobało mi się wojsko, 
rozważałem też pójście do Ropczyc, 
ale jednak do Pustkowa bliżej - mó-
wi.

Kiedy pytam o ulubione zajęcia, 
oboje odpowiadają, że to te strzelec-
kie. Po ukończeniu szkoły chcieliby 
zasilić szeregi WOT.

- Jestem zadowolona, że syn 
wybrał szkołę, jaką chciał - dodaje 
obecna na uroczystości Anna Ko-
ścińska.

Z takich wypowiedzi z pewno-
ścią zadowolony byłby, gdyby je 
słyszał, obecny w hali sportowej 
ZSZ w Pustkowie-Osiedlu nowy 
dowódca 33. Batalionu Lekkiej Pie-
choty w Dębicy mjr Marcin Rymarz. 
Towarzyszył mu reprezentant 
Wojskowego Centrum Rekrutacji 
w Mielcu por. Grzegorz Mazan.

Kadeci mogą nosić mundur w ko-
lorze zielonym, na nim naszywkę 
z jedną (klasa pierwsza) lub dwoma 

Poprzednim razem pomysł nie 
spotkał się z akceptacją Rady 
Miejskiej w Dębicy.

Znali go wszyscy zaangażowani 
w ruch abstynencki w Dębicy. 
Działał w nim ponad  30 lat. 

Chodzi o prace w ramach 
rządowego programu Fundusz 
Dróg Lokalnych.

Wszyscy uczęszczają na 
zajęcia w oddziałach 
przygotowania wojskowego.
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Temat tygodnia
Policja prowadzi postępowanie

Ich bezpieczeństwo, to także 
spokojna głowa właściciela

Zgodnie z przepisami zwierzę może być 
bez smyczy. Jednak interpretacja zmieni się, 
kiedy naruszy prawa innych osób w miejscu 

publicznym lub uszkodzi mienie.

GRZEGORZ KRÓL

Każdy atak zwierzęcia powinien być natychmiast zgłaszany na policję.

zniszczona odzież, koszty leczenia, 
czy rehabilitacji.

Kaganiec i smycz 
nie są obowiązkowe

Po każdym ataku zwierzęcia ko-
nieczne jest wezwanie na miejsce 
policji. Funkcjonariusze postarają 
się namierzyć jego właściciela. Jest 
to istotne choćby z medycznego 
punktu widzenia. Inaczej przebiega 
leczenie po pogryzieniu przez psa, 
który posiada szczepienia, a inaczej, 
kiedy nie wiemy, czy zwierzę było 
szczepione np. na wściekliznę. 

Mundurowi poinformują również 
służby, które zajmą się sprawcą ata-
ku, np. zabiorą do schroniska gdy 
zwierzę jest bezdomne.

- W Dębicy jest to Zakład Usług 
Miejskich. W gminach, gdzie czę-
ściej dochodzi do niebezpiecznych 
zdarzeń, każdy wójt powinien mieć 
podpisaną umowę z instytucją, któ-
ra zajmie się zwierzęciem - mówi 
Jacek Bator.

Przy dochodzeniu roszczeń od 
właściciela zwierzęcia przydatna 
może być notatka policyjna, ale 
także lekarska na temat okoliczno-
ści zdarzenia.

Czy zwierzę powinno być na 
smyczy i mieć założony kaganiec? 
W polskim prawodawstwie nie 
ma przepisu, który wprost naka-
zuje takie zabezpieczenia. Ustawa 
o ochronie zwierząt mówi, że jeżeli 
pies nie przebywa na ogrodzonym 

terenie prywatnym, musi posiadać 
identyfikację właściciela oraz być 
pod kontrolą. Więc zgodnie z pra-
wem zwierzę może być bez smy-
czy. Jednak ta interpretacja zmieni 
się, kiedy zwierzę naruszy prawa 
innych osób w miejscu publicznym 
lub uszkodzi mienie. Jeśli zwierzę 
nie słucha i nie reaguje na wezwa-
nie właściciel może zostać ukarany 
grzywną. Tak samo sprawa wyglą-
da w przypadku kagańców. 

Pamiętajmy jednak o tym, by za-
słaniając się niedoprecyzowanymi 
przepisami nie wpędzić się w kło-
poty. I o odpowiednim zabezpie-
czeniu zwierząt także ze względu 
na ich bezpieczeństwo.

krol@ol.com.pl 

W Straszęcinie psy zagryzły kota, w Dębicy kobieta 
wystraszyła się czworonoga bez opieki.

Do zdarzenia w Straszęcinie do-
szło 16 lutego. Na prywatną posesję 
weszły dwa psy, które złapały kota 
i go zagryzły. Sprawa została zgło-
szona na policję. To nie pierwszy 
raz, kiedy te dwa myśliwskie psy 
wałęsają się po wsi.

Policja prowadzi postępowanie
Jak mówi nam zgłaszająca sprawę 
kobieta zarówno ona, jak i policjanci 
doskonale wiedzą, czyje to są psy.

- Poszłam do ich właściciela i po-
wiedziałam, żeby je lepiej zabezpie-
czał. Bo jakby w ogrodzie zamiast 
kota było dziecko? - zastanawia 
się kobieta.

I podkreśla, że od momentu zgło-
szenia na policję nic się nie dzieje.

- Policja ma tą sprawę gdzieś, na 
policjantów z Żyrakowa nie można 
liczyć - skarży się na mundurowych 
mieszkanka Straszęcina.

psów zaczęła biec przed siebie, nie 
patrząc np. na to, czy nie wpadnie 
pod samochód. Nietrudno wyobra-
zić sobie również uciekające przed 
czworonogiem dziecko, które także 
może wpaść pod samochód lub się 
przewrócić, doznając poważnych 
obrażeń. I w końcu łatwo wyobrazić 
sobie sytuację, w której pies biegnie 
za człowiekiem po to, by faktycznie 
go zaatakować.

Co jakiś czas media informują 
o śmiertelnych atakach psów. Ostat-
ni raz w lutym, gdzie w Komoro-
wie śmierć poniósł siedmiolatek. 
Do ataków dochodziło także w Dę-
bicy i okolicznych miejscowościach. 
Także w Straszęcinie, w pobliżu 
dawnych szklarni. Kilka lat temu 
pogryziona została tam kobieta, 
która musiała zostać hospitalizo-
wana.

Policja reaguje zawsze
Rzecznik prasowy dębickiej ko-
mendy podkreśla, że w przypadku 
zgłoszenia takich zdarzeń policja 

Od razu dodaje jednak, że od mo-
mentu ataku na kota nie widziała 
tych psów, co oznacza, że właściciel 
- przynajmniej na razie - zadbał o to, 
by swobodnie nie chodziły po Stra-
szęcinie.

To jednak nie jest odosobniony 
przypadek, który w ostatnich tygo-
dniach został zgłoszony na policję. 
We wtorek 28 lutego pies miał za-
atakować kobietę przy ul. Cegiel-
nianej w Dębicy.

Skończyło się na strachu
Policjanci zgłoszenie odebrali około 
godziny 10:30. We wskazane miej-
sce wysłany został patrol, który na 
miejscu zastał zgłaszającą zdarze-
nie kobietę.

- Policjanci ustalili, że do ataku  
nie doszło - mówi st. asp. Jacek 
Bator, rzecznik prasowy Komendy 
Powiatowej Policji w Dębicy.

Według relacji kobiety szła ul. 
Cegielnianą, a za nią biegł pies. 
Wiadomo, że nie był duży, koloru 
czarnego. Kiedy na miejsce dotarli 
mundurowi, to po czworonogu nie 
było śladu.

- Pani wystraszyła się zwierzęcia 
- dodaje rzecznik policji.

Choć w tym przypadku nie sta-
ło się nic poważnego, to nietrud-
no sobie wyobrazić, co by było, 
gdyby osoba panicznie bojąca się 

reaguje zawsze. Zaprzecza również 
słowom mieszkanki Straszęcina, 
która uważa, że funkcjonariusze 
z Żyrakowa nie robią nic w sprawie 
zagryzionego kota.

- Postępowanie jest w toku. Pro-
wadzone jest pod kątem popełnie-
nia wykroczenia - zapewnia st. asp. 
Jacek Bator.

Właściciel psów zgodnie z art. 77, 
par. 1 kodeksu wykroczeń może 
otrzymać naganę lub grzywnę do 
1000 zł. W określonych sytuacjach 
za niezachowanie ostrożności przy 
trzymaniu zwierzęcia grozi kara 
ograniczenia wolności.

- Jeśli właściciel zwierząt nie 
przyjmie mandatu nałożonego 
przez mundurowych sprawa trafi 
do sądu - dodaje rzecznik policji.

A tam wysokość kary pieniężnej 
może wzrosnąć do 5 000 zł. 

Za zachowanie zwierzęcia jego 
właściciel może odpowiedzieć rów-
nież na podstawie art. 431 kodeksu 
cywilnego. Ten przepis mówi o tym, 
że jeśli dojdzie do ataku zwierzęcia, 
pokrzywdzony może dochodzić od 
jego właściciela zadośćuczynienia 
lub odszkodowania. Zadośćuczy-
nienie przyznawane jest za szkody 
niematerialne, czyli np. za przeżyty 
stres, lęk. Natomiast w przypadku  
odszkodowania mowa jest o szko-
dach materialnych, takich jak np. 
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UDANA PRÓBA
Coraz bliżej do oddania do użyt-
ku stadionu lekkoatletycznego 
w Dębicy. W czwartek 2 lutego 
przeprowadzona została próba 
oświetlenia. Jupitery zadziałały, 
więc można przystąpić do ostat-
niego etapu robót, czyli do poło-
żenia nawierzchni na bieżni. Jak 
już nic nie stanie na przeszko-
dzie, to obiekt zostanie otwarty 
najpóźniej w czerwcu tego ro-
ku, choć wykonawca zapewnia, 
że będzie chciał ukończyć zada-
nie wcześniej.

ZBIERAJĄ ZESZYTY 
I OPATRUNKI
Do czwartku włącznie można 
przynosić dary, które prezes Sto-
warzyszenia Saperów Dębickich 
Krzysztof Glijer zawiezie na Ukra-
inę. Potrzebne są przybory szkol-
ne, opatrunki i środki czystości. To 
będzie już piąta wizyta Krzyszto-
fa Glijera u naszych wschodnich 
sąsiadów. Dary przynosić można 
do redakcji Obserwatora Lokal-
nego przy ul. Żeromskiego 10 lub 
bezpośrednio prezesowi stowa-
rzyszenia, kontaktując się z nim 
telefonicznie: 695 926 441.

REKRUTACJA TRWA
W środę 1 marca ruszyła re-
krutacja do dębickiego żłobka 
i przedszkoli. Kwestionariusz, któ-
ry należy wypełnić, można po-
brać ze strony Urzędu Miejskiego 
w Dębicy oraz otrzymać w insty-
tucji, do której chcemy posłać po-
ciechę. Lista zakwali
kowanych 
dzieci znana będzie 14 kwietnia, 
potem ruszy nabór uzupełniający.

Dębica

Każdego roku basen odwiedzają tłumy mieszkańców. Czy w przyszłości też 
tak będzie? Fot. Arch.

Czy basen letni jest zagrożony?

Teren zabrali im w 1968 roku, 
walczą o odzyskanie

W ten sposób wicedyrektor Miej-
skiego Ośrodka Sportu i Rekreacji 
w Dębicy nawiązał do spotkania 
radnych Rady Miejskiej z przedsta-
wicielami firmy CD Locum. W je-
go trakcie przedstawione zostały 
plany właściciela Galerii Dębickiej. 
Centrum handlowe miałoby zo-
stać rozbudowane, a jedna z opcji 
zakłada przejęcie terenu przy ul. 
Sobieskiego, na którym znajduje 
się basen letni. Ten miałby zostać 
odtworzony w innym miejscu, na 
działce, którą wskaże miasto, a CD 
Locum miałoby partycypować 
w kosztach.

Starosta odmówił
Podczas spotkania wicedyrektor 
MOSiR w Dębicy poinformował 
zebranych w sali sesyjnej, że teren, 
na którym wybudowany został ba-
sen, był kiedyś własnością prywat-
ną. W 1968 roku ówczesne władze 
odebrały działki właścicielowi.

- Pierwsze starania o odzyska-
nie terenu właściciel czynił jeszcze 
w czasach, kiedy starostą był Wła-
dysław Bielawa - mówi Mazur.

Starostwo odmówiło wtedy wy-
dania działek, ale decyzja została 
zaskarżona. Pierwotny właściciel 
terenu zmarł, jednak temat jest ak-
tualny, bo - jak mówi wicedyrektor 
MOSiR - sprawę kontynuuje córka 
dawnego właściciela. Słowa, które 
padły na spotkaniu w Urzędzie 
Miejskim w Dębicy zaniepokoiły 
niektóre osoby, które w nim bra-
ły udział, a nie miały pojęcia, że 
takie postępowanie się toczy. Czy 
miasto mogłoby stracić ten teren 
rekreacyjny? Rober Mazur uspoka-
ja wszystkich, którzy obawiają się 
o przyszłość basenu.

Baseny są bezpieczne
Okazuje się, że nie chodzi o odzy-
skanie całego terenu. Rober Mazur 
wyjaśnia, że mowa o działce tuż 
przy stacji uzdatniania wody.

- A także wzdłuż kanału, czy jak 
kto woli, wzdłuż potoku, który 
znajduje się na terenie basenu let-
niego - mówi wicedyrektor.

Chodzi również o działkę, na 
której znajdował się dom, a który 
niedawno został wyburzony.

- Czyli powiedzmy te tereny, któ-
re obecnie służą odwiedzającym do 
rozkładania leżaków, czy koców - 
mówi wicedyrektor.

Działki z drugiej strony cieku 
wodnego, czyli te, gdzie znajduje 
się m.in. niecka basenu, brodzik, 
czy boisko do piłki siatkowej są 
bezpieczne i tych nikt odzyskać 
nie chce.

- Teren, który w latach sześćdzie-
siątych został zabrany był jednak 
znacznie większy - mówi Robert 

Mazur, ale dodaje, że dawny wła-
ściciel zrezygnował z odzyskania 
działek, na których stoi m.in. bu-
dynek, w którym znajduje się np. 
drogeria Rossmann.

- W tej chwili trudno jednak po-
wiedzieć, jak będzie wyglądała 
sprawa, ale uznałem, że należy po-
informować o tym przedstawicieli 
firmy CD Locum, by mieli świado-
mość, jak to wygląda - mówi Ro-
bert Mazur.

Grzegorz Król

- Musiałem to powiedzieć, żeby być fair względem 
przedstawicieli firmy - mówi Robert Mazur.
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W warsztatach z reklamy, gastronomii i ekonomiczno-handlowych w Zespole Szkół Ekonomicznych 
w Dębicy udział wzięło 130 uczniów ósmych klas z trzynastu szkół podstawowych z Dębicy oraz gmin 
Czarna, Dębica i Żyraków. Uczestnicy zajęć mogli w ten sposób sprawdzić, czy ich oczekiwania wobec 
szkoły, którą w tym roku będę chcieli wybrać, pokrywają się z tym, co ta ma do zaoferowania. Mogli też 
poznać nauczycieli, z którymi po przyjęciu do Ekonomika, będą mieć lekcje.

Dębica i powiat

Odkręcenie kurka znów droższe

W Czarnej więcej o 1,44 zł, 
w Pilźnie o 2,2 zł za kubik

Na stronie urzędowej 
tego pisma nie będzie

o 12 procent więcej. Cena wzrośnie 
z 3,05 zł do 3,43 zł. Gmina Czarna 
nie stosuje dopłat do wody.

Inaczej jest w przypadku ście-
ków. Mieszkańcy otrzymują boni-
fikatę 2,17 zł. To pozwala obniżyć 
cenę za metr sześcienny z 8,06 zł 
zatwierdzonej przez Wody Polskie 
do 5,89 zł. Wcześniej opłata wyno-
siła 4,83 zł, wzrosła więc o 1,06 zł, 
czyli 22 procent.

- I ta podwyżka weszła w życie 
od 1 lutego - podkreśla kierownik.

Miejski Zakład Wodociągów 
i Kanalizacji w Pilźnie o zmianę 
taryf wystąpił 3 października. Jego 
pierwszy wniosek nie został zaak-
ceptowany, dlatego drugi złożył 29 
grudnia. Wody Polskie zatwierdzi-
ły go 24 stycznia.

Wcześniej mieszkańcy płacili za 
kubik wody 5,14 zł, a obecnie 5,83 
zł. To wzrost o 69 groszy, czyli 13,4 
procent. Gmina w zależności od 
grupy odbiorców dopłaca 91 gr lub 
57 gr do metra sześciennego. Tary-
fa zatwierdzona dla Pilzna, Lipin, 
Bielów, Strzegocic, Jaworza Górne-
go i Dolnego, Łęk Dolnych, Słoto-
wej i Wygody wynosi 6,74 zł, a dla 
Machowej, Podlesia, Łęk Górnych 
i Zwiernika 6,40 zł.

Za odprowadzenie kubika ście-
ków trzeba zapłacić o 1,51 zł wię-
cej. Cena wzrosła z 7,45 zł do 8,96 
zł. Taryfa zatwierdzona dla oczysz-
czalni Pilzno wynosi 14,31 zł, a dla 
oczyszczalni Jaworze 15,61. Gmina 
dopłaca 5,35 zł lub 6,65 zł.

JAG

O stadionie lekkoatletycznym
- Mam nadzieje ze stadion bę-

dzie ogólnodostępny dla wszyst-
kich szkół.

O cyklu szkoleń dla rolników
- Trochę chyba ktoś nie przemy-

ślał, żeby rolnicy z gminy Pilzno 
musieli jechać do Dębicy. Chyba 
znalazł by się w całej gminie jakiś 
budynek, nie musi to być DK.

O nowym fotoradarze w Bukowej
- Kolejna maszynka do nabijania 

pieniędzy darmozjadom. Żenada. 
I to ma wpłynąć na poprawę bez-
pieczeństwa? Ustawiać „fotki” 
koło szkół, kościołów, przejść dla 
pieszych to rozumiem, ale nie na 
odcinku w którym to niema sensu.

- A z jakiej to przyczyny co wypa-
dek, to w Bukowej? No nie mówcie, 
że tam jest normalny, bezpieczny 
odcinek drogi. Już pomijam, że 
tamta droga jest rangi krajowej 
o sporym natężeniu ruchu i nędz-
nych parametrach, bo to jest kurio-
zum.

Zamknijcie ten park
Kilka dni cieplejszych wystarczy-

ło, by w Parku Jordanowskim wy-
startował sezon na nocne imprezy. 
Może w końcu władze miasta pój-
dą po rozum do głowy i zrobią tak, 
jak to jest w nieodległym Tarnowie 
i wprowadzą zakaz wejścia do par-
ku w określonych godzinach? Bo 
to, że czasem policja przyjedzie nic 
nie daje. Radiowóz widać z daleka, 
a przesiadujący w parku najczęściej 
młodzi ludzie pozbywają się bute-
lek, tak by nie dostać mandatu za 
spożywanie alkoholu w miejscu 
publicznym. Gdyby np. od godz. 
21, czy 22 obowiązywał zakaz 
przebywania w parku, to policja 
miałaby większy wpływ na to, co 
tam się dzieje, bo nie interesował-
by ich tylko fakt, czy ktoś coś pije, 
albo niszczy. Wtedy interesowaliby 
się samym przebywaniem w tym 
miejscu w godzinach, kiedy jest za-
kaz. Czas na radykalne i odważne 
kroki, bo jak widać półśrodki nie 
zmieniają niczego. Mam nadzieję, 
że ten apel usłyszą w Ratuszu.

Mieszkanka Strumskiego

Mieszkańcy Czarnej zapłacą wyższy rachunek za wodę i ścieki.

Tomasz Domaradzki odebrał 
artykuł jako atak ad personam.

To łączne koszty podwyżek 
za korzystanie z wody 
i odprowadzanie ścieków.

Gminny Zakład Gospodarki Ko-
munalnej w Czarnej o skrócenie 
okresu obowiązywania taryfy za 
zbiorowe zaopatrzenie w wodę 
i odprowadzanie ścieków wystą-
pił do Wód Polskich 15 listopada 
2022 r. Jego wniosek został zaak-
ceptowana 22 lutego.

Kierownik Krzysztof Madura 
tłumaczy, że wzrostu kosztów nie 
dało się wcześniej przewidzieć. Sa-
me ceny energii elektrycznej poszły 
w górę o 180 procent. Do tego do-
chodzą koszty pracownicze.

- Nie ma u nas przerostu biuro-
kracji, pracuje 17 osób, w tym dwie 
na pół etatu - zapewnia.

Podrożała też chemia do uzdat-
niania wody. Przed dwoma laty za 
wodorotlenek sodu zakład płacił 
2000 zł za tonę, teraz 5500 zł.

Krzysztof Madura zauważa, 
że  podwyżka nie równoważy 
kosztów funkcjonowania GZGK, 
a gdzie dopiero myśleć o zyskach. 
Zakładanie taryfy na trzy lata w tak 
niestabilnych okolicznościach, jak 
teraz, jest, jego zdaniem, naprawdę 
trudnym zadaniem.

Mieszkańcy gminy Czarna, ale 
też części gmin Pilzno (sołectwo 
Lipiny) i Żyraków (sołectwo Stra-
szęcin), gdzie zakład dostarcza 
wodę, od marca zapłacą za kubik 

Ci do włodarza gminy Dębica 
z prośbą taką zwrócili się po tym, 
jak na stronie urzędowej ukazał się 
artykuł pt. Czy oszczędzanie ener-
gii dotyczy radnego Domaradzkie-
go? Była to odpowiedź wójta na 
wypowiedź przedstawiciela Sta-
siówki odnośnie godzin działania 
oświetlenia ulicznego, który ukazał 
się na początku lutego w OL.

- Chcemy stanowczo zaprotesto-
wać przeciwko artykułom szka-
lującym radnych mających inne 
zdanie niż wójt pojawiającym się 
na stronach urzędowych - czytamy 
w piśmie.

Autorzy, czyli radni PiS w gminie 
Dębica pytają, czy wójt jest świado-
my, co jest tam publikowane, i czy 
może sam to inspiruje. Podkreślają, 
że już sam tytuł zawiera insynuacje 
pod adresem Tomasza Domaradz-
kiego, a w treści jest tylko gorzej.

Wójt zarzuca mu, że mówi 
nieprawdę twierdząc, że decy-
zję o skróceniu godzin działania 
oświetlenia ulicznego podjął sam. 
Wyjaśnia, że z protokołu sesji z 24 
listopada wynika, że jego zastępca 
Jacek Drobot przedstawił propo-
zycję, by lampy świeciły od godz. 
17:00 do 23:00, a rano nie. Zarzuca 
Tomaszowi Domaradzkiemu, że 
wtedy uwag nie wnosił.

Radni PiS podkreślają natomiast, 
że dyskusje na temat oświetlenia to-
czyły się głównie na komisjach. To 
w trakcie ich trwania zostało usta-
lone, że lampy będą się świecić od 

17:00 do 23:00, a w godzinach po-
rannych od 5:00 do 6:30. Na takie 
rozwiązanie zgodzili się również 
radni Naszej Gminy, ale na sesji 
okazało się, że o porannym działa-
niu lamp nie ma już mowy.

Dla zrozumienia sytuacji wszyst-
kich odsyłają do nagrania sesji Ra-
dy Gminy z 24 listopada, podczas 
której temat był poruszany. Wypo-
wiedzi w tej kwestii są pomiędzy 
43 a 45 minutą.

- Mam opinię radcy prawnego. 
To stanowisko jest polityczne, a nie 
merytoryczne, dlatego nie zamie-
rzamy go publikować - mówi Sta-
nisław Rokosz.

Należy też podkreślić, że stron 
urzędów gmin prawo prasowe nie 
dotyczy. Dlatego wójt rzeczywiście 
takiego stanowiska publikować nie 
musi. Choć dla dobra publicznej 
dysputy byłoby to wskazane.

JAG

Wójt Stanisław Rokosz nie 
zamierza publikować stanowiska 
radnych klubu PiS.
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Zawsze lepiej się pogodzić

W ubiegłym tygodniu 
codziennie nowa sprawa

Widzisz dziuplę? 
Zgłoś leśniczemu

Agnieszka Wilk-Król spodziewa się, że spraw będzie coraz więcej. 

Niebawem z lasu na Wolicy ubędzie drzew.

przeciwko pracodawcom. Przy-
czyny sporów są różne. Najczęściej 
pracownicy domagają się sprosto-
wania świadectwa pracy, zmiany 
podstawy wypowiedzenia, wy-
płaty ekwiwalentu za niewykorzy-
stany urlop. Ale też przywrócenia 
dotychczasowych warunków za-
trudnienia czy przywrócenia do 
pracy. To ostatnie nie zawsze jest 
najlepszym rozwiązaniem.

- Kiedy sytuacja między pracow-
nikiem a pracodawcą jest bardzo 
zaogniona, powrót na ten sam etat 
czasami nie jest możliwy z uwagi 
na stosunki międzyludzkie - wyja-
śnia przewodnicząca wydziału.

Za to w każdych warunkach, bez 
względu na to, czego dotyczy spór, 
najlepszym wyjściem jest starać się 
rozwiązać go polubownie, dopro-
wadzając do porozumienia pomię-
dzy stronami. 

Agnieszka Wilk-Król spodziewa 
się, że spraw będzie przybywać tak-
że z powodu zmian, jakie szykują 
się w Prawie pracy. Uważa, że  rok 
2023 będzie szczególnie trudny dla 
pracodawców, którzy będą musieli 
oswoić się z nowymi obowiązkami 
względem pracowników. Na przy-
kład tymi dotyczącymi możliwości 
pracy zdalnej lub dodatkowych dni 
wolnych, spowodowanych tzw. 
wyższą koniecznością.

- Dla przykładu: nie możemy 
wyjechać z domu, bo nas zasypało. 
Wtedy będziemy mieć prawo do 
dodatkowego wolnego dnia, płat-
nego w 50% - wyjaśnia sędzia. 

Nowe przepisy wchodzą w życie 
7 kwietnia. Ich nieznajomość może 
być przyczyną nieporozumień na 
linii pracownik-pracodawca i pro-
wadzić do sądu.

(nan)

Póki co swoje roszczenia 
zgłaszają tylko pracownicy. 
I tylko z naszego powiatu. 

Szefowa wydziału Agnieszka 
Wilk-Król pokazuje stertę akt. 
W większości dotyczą nieporozu-
mień na linii pracownik-pracodaw-
ca. Sąd Pracy jest ostatnim etapem 
konfliktu i pracownicy coraz czę-
ściej korzystają z tej możliwości 
dochodzenia swoich praw.

- Wzrasta świadomość praw pra-
cowniczych i wiedzy na ten temat 
- przyznaje Agnieszka Wilk-Król. 

A co za tym idzie spraw, które 
trafiają do sądu, kiedy inne sposo-
by porozumienia zawiodły. Przez 
ostatnie lata mieszkańcy powiatu 
musieli jeździć z nimi do Rzeszo-
wa, teraz sprawiedliwości - zarów-
no pracownicy jak i pracodawcy 
- mogą dochodzić na miejscu. Doty-
czy to także mieszkańców powiatu 
ropczycko-sędziszowskiego.

Tylko w ostatnim tygodniu do 
Wydziału Pracy wpłynęło 6 spraw. 
Zdaniem Agnieszki Wilk-Król ta-
ki nagły ruch spowodowany jest 
kilkoma czynnikami. Po pierwsze 
coraz więcej ludzi dowiaduje się, 
że z tego rodzaju sprawami mo-
gą zwrócić się do sądu w Dębicy, 
gdzie postępowania w oparciu 
o Prawo pracy prowadzone są od 
początku tego roku. Ale są i in-
ne powody.

- Mecenasi musieli mieć czas na 
przygotowanie pozwów, które te-
raz zaczynają spływać do nas - mó-
wi sędzia.

Można zatem wnioskować, że 
ten wzrost nie tylko się utrzyma, 
ale i nabierze rozmachu. To z kolei 
będzie potwierdzeniem, że przy-
wrócenie Sądu Pracy w Dębicy by-
ło słusznym posunięciem. 

Na razie praca w tym wydziale 
nabiera tempa, a wszystkie pozwy 
są skierowane przez pracowników 

- Na coraz większej liczbie drzew 
zauważyłam ukośne pomarańczo-
we i zielone kreski, które oznaczają, 
że drzewa mają zostać wycięte - pi-
sze do nas Magdalena Świerk.

Kobieta podkreśla, że stara się ro-
bić co w jej mocy, aby ratować las. 
Między innymi zgłasza drzewa, 
w których znajdują się dziuple.

- One powinny zostać wpisane 
do rejestru drzew biocenotycznych, 
takie drzewa nie mogą zostać wy-
cięte, jednak na niektórych z nich 
także można odnaleźć pomarań-
czowe kreski - informuje.

Podkreśla, że sama niewiele 
może zrobić i liczy na to, że ludzi 
takich jak ona, a którym zależy na 
lesie, jest więcej.

- Powierzchnia lasów ma znacze-
nie dla jakości powietrza, a co za 
tym idzie zdrowia mieszkańców 
powiatu. Las to miejsce wypoczyn-
ku dla wielu ludzi. Z pewnością 
jesteście w stanie dotrzeć z tym 
przekazem do większej ilości osób. 
Dzięki wam może udać się zachę-
cić większą liczbę osób do zaanga-
żowania się. Być może te drzewa 
możemy uratować, zanim będzie 
za późno - pisze kobieta.

W latach 2020-2022 na terenie 
Nadleśnictwa Dębica pozyskano 
ponad 207,5 tys m3 drewna o łącz-
nej wartości ponad 57,6 mln zł. 
Nadleśniczy Wacław Pankiewicz 
wyjaśnia, że obecnie pozyskuje się 
od 65 do 68 tys m3 drewna rocznie.

- Ile to jest drzew, to trudno po-
wiedzieć - wyjaśnia.

I potwierdza, że w lesie na Woli-
cy planowana jest wycinka buków. 
Ale w zamian posadzone zosta-
ną nowe drzewa. Oprócz buków 
nadleśnictwo sadzi także czereśnie 
i dęby.

- Zwiększamy różnorodność, na 
czym oczywiście skorzystają leśne 
zwierzęta - zapewnia leśniczy.

Potwierdza również, że nie mogą 
być wycinane drzewa, w których 
znajdują się dziuple, czy gniazda. 
Zdaje sobie jednak sprawę z tego, 
że może dojść do pomyłki, coś mo-
że zostać przeoczone.

- Dlatego takie sprawy należy 
zgłaszać leśniczemu, jeśli on po-
twierdzi, że w drzewie znajduje 
się dziupla, to wtedy takie drzewo 
jest znaczone literą E, dzięki czemu 
wiadomo, że nie można go wyci-
nać. Dobrze jest, jeśli ktoś potrafi 
zaznaczyć takie drzewo na mapie 
i prześle leśniczemu tzw. pinez-
kę - podkreśla nadleśniczy Wa-
cław Pankiewicz.

rar

W lesie na Wolicy oznaczone 

zostały drzewa przeznaczone 
do wycinki.
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W Mechaniku już trafiają do tarcz

Zwolnieni z teorii

Strzelnica na razie 
tylko dla uczniów szkół

Ciuchy nie na jeden raz

Jeździsz, czy nie, za bilet 
i tak zapłacić musisz

Z ich innowacyjnego rozwiązania 
skorzystają osoby głuchonieme

W sali jest pięć stanowisk o dłu-
gości strefy strzelań wynoszącej 10 
m. Strzelnica pneumatyczna została 
wyposażona w pięć długich i pięć 
krótkich karabinków. Są też trans-
portery tarcz, lady stanowiskowe, 
przesłony międzystanowiskowe 
oraz zabezpieczenia na ścianach, 
suficie i oknach zapobiegające ry-
koszetowaniu śrutu. Kulochwyt 
jest na ścianie czołowej.

- Te karabinki, które tu są, to jest 
najwyższa półka, która pozwa-
la uzyskać powtarzalność, ćwi-

czyć technikę - zauważa starosta 
Piotr Chęciek.

Podczas otwarcia odbył się rów-
nież turniej strzelecki dla samo-
rządowców. Najlepsza okazała się 
ekipa Powiatu Dębickiego (Piotr 
Chęciek i Adam Pieniążek). Kolejne 
miejsca zajęły: Miasto Dębica (Kin-
ga Lada i Tomasz Sędłak), Gmina 
Dębica (Adam Cieślik i Ewelina 
Kosińska-Bełtek) oraz Gmina Żyra-
ków (Marek Rączka i Grzegorz Re-
guła).

JAG

sprzęt. Wszystkie spotkania podsu-
mowywali quizem, a najlepszym 
uczestnikom wręczali nagrody ufun-
dowane przez sponsorów. 

Informacje o projekcie przekazu-
ją rówieśnikom z pomocą mediów 
społecznościowych. To z nich można 

się dowiedzieć więcej o szczegółach 
działania urządzenia, ale też o tym, 
że w Polsce mieszka ponad pół mi-
liona osób, które przez problemy 
z mówieniem i słyszeniem nie mogą 
normalnie się porozumiewać.

JAG

Pracownikiem strzelnicy jest Krzysztof Zapłacki (po prawej). Na zdjęciu 
z radnym powiatowym Grzegorzem Stecem.

Grupa z Kwiatka realizuje projekt Dłonie też potra�ą mówić.

Grupa prowadziła warsztaty w Szkole Podstawowej nr 3 w Dębicy.

Ci na ta�i i ci na trybunach płacą 
tyle samo. 

Ma się to jednak zmienić 
w ciągu najbliższych 
dwóch, trzech miesięcy.

Jak wyjaśnia starosta Piotr Chę-
ciek, najpierw trzeba opracować 
regulamin. Do tego dokumentu 
musi być dołączony cennik. Tu jed-
nak rodzi się pewna niejasność, bo 
Starostwo Powiatowe w Dębicy po-
zyskało z Ministerstwa Obrony Na-
rodowej dotację w wysokości 270 
tys. zł na adaptację pomieszczenia 
i zakup wyposażenia. Powiat doło-
żył 244 tys. zł.

- Musimy sprawdzić, czy w ogóle 
możemy pobierać opłaty - tłuma-
czy.

Na razie w treningach strzelec-
kich biorą udział tylko uczniowie 
szkół ponadpodstawowych. Dla 
nich wstęp jest bezpłatny, oczywi-
ście po wcześniejszym zarezerwo-
waniu terminu.

Jeśli dopięte zostaną szczegóły 
korzystania przez innych zaintere-
sowanych, starostwo poda numer 
telefonu, pod który można zadzwo-
nić, by umówić się na konkretny 
dzień i godzinę. Piotr Chęciek za-
pewnia przy tym, że ceny nie bę-
dą wygórowane.

Strzelnica, która powstała w by-
łej bibliotece Zespołu Szkół Zawo-
dowych nr 1 w Dębicy, oficjalnie 
otwarta została 28 lutego. Symbo-
liczny pierwszy strzał oddał wice-
minister obrony narodowej Michał 
Wiśniewski. Już wcześniej jednak 
odbywały się tu zajęcia dla grup 
młodzieży szkolnej.

Razem wybrali się na lodowisko 
w Dębicy. Pan nie miał zamiaru 
wchodzić na taflę, chciał tylko po-
patrzeć, jak na łyżwach radzi sobie 
jego żona. Przy kasie okazało się, 
że owszem, może wejść na trybu-
ny, ale wcześniej musi kupić bilet 
- taki sam jak ci, którzy przyszli 
pojeździć. 

- Przed nami stała rodzina 
z dwójką dzieci, tata powiedział, że 
zaczeka w samochodzie, kiedy do-
wiedział się, że musi zapłacić, choć 
jeździć miały tylko dzieci - opowia-
da młoda kobieta.

Ona z mężem zdecydowali się 
na bilety. Gdyby była sama zapła-
ciłaby 11 zł, w tej sytuacji wyłożyli 
dwukrotność tej kwoty. 

Szefowa Miejskiego Ośrodka 
Sportu i Rekreacji Marta Pawełko-
-Tokarz tłumaczy, że przy obecnym 
systemie wchodzenia na lodowi-
sko, ale i na basen, nie ma innej 
możliwości. Żeby taką stworzyć, 
konieczna jest wymiana bramek 
i rozmieszczenie ich inaczej niż są 
usytuowane obecnie. A to kosztuje. 

- Około 120 tys. zł - mówi Marta 
Pawełko-Tokarz.

Na temat inwestycji rozmawiała 
już z dwiema firmami, które świad-
czą takie usługi i zadeklarowały 
rozwiązania przystosowane do dę-
bickich obiektów, ale na realizację 
ciągle brakuje pieniędzy. 

Dobrym wyjściem z sytuacji był-
by także system opasek, który po-
zwoliłby na lodzie identyfikować 
osoby, które zapłaciły że bilet. Ale 
to też są wydatki, a jak przekonu-
je dyrektorka MOSiR, w budżecie 

zawsze znajdują sie pilniejsze do 
zaspokojenia potrzeby. 

- Przepraszam za niedogodności, 
ale na ten moment nie ma możli-
wości zmiany organizacji wejścia 
na lodowisko - mówi dyrektorka.

Zapewnia jednak, że tematu nie 
odkłada na półkę i nadal będzie się 
starać o wprowadzenie systemu 
korzystnego dla odwiedzających 
basen i lodowisko, nie tylko po to, 
by z nich korzystać. 

Podkreśla, że na obiektach MO-
SiR niejednokrotnie dochodzi do 
prób wejścia bez biletów, a w tej 
materii ludzie okazują się niezwy-
kle pomysłowi.

Na lodowisko można kupić so-
bie bilet rodzinny, wtedy wejście 
rodziców z dwójką dzieci kosztuje 
30 zł, a nie 44 zł jak w przypadku 
pojedynczych wejściówek. Można 
także skorzystać z opcji wejścia 
z opiekunem, wtedy dwie osoby 
płacą 11 zł, ale pod warunkiem, że 
dziecko ma mniej niż 6 lat. 

(nan)

W tej grupie jest dziesięć osób. 
W ramach Ogólnopolskiej Olim-
piady Zwolnieni z teorii realizują 
projekt pod hasłem Dłonie też po-
trafią mówić. Są to: Anna Szajer, 
Filip Skok, Kacper Bielawa, Bartosz 
Knot, Tomasz Kułak, Miłosz Fudali, 
Maksymilian Lebryk, Igor Czuchra, 
Amelia Ptak i Katarzyna Kawalec.

Nauczyli minikomputer oparty na 
mikrokontrolerze Raspberry Pi roz-
poznawać znaki migowe. Te są od-
czytywane z pomocą umieszczonej 
w urządzeniu kamery, a obrazy na 
słowa przekłada opracowany przez 
nich program.

Przy okazji organizowali warsz-
taty w szkołach, podczas których 
opowiadali kolegom o problemach 
osób głuchoniemych. Starali się też 
nauczyć podstaw języka migowego 
i cały czas testowali skonstruowany 

Dziewiątka uczniów: Nikola 
Wójko, Jakub Gawle, Wiktoria Bie-
latowicz, Mateusz Ćwik, Szymon 
Popiolek, Julia Hul, Wiktor Fluder, 

Kamil Rutyna i Bartosz Kisiel reali-
zuje projekt w ramach olimpiady 
Zwolnieni z teorii.

- Przeciwstawiamy się szybkiej 
modzie, kupowaniu ubrań i zakła-
daniu ich jeden raz lub dosłownie 
kilka razy - mówi liderka Niko-
la Wójko.

JAG

Mieszkanka Rzeszowa była 
zdziwiona, że bilet musiał kupić 
także mąż.

Uczniowie z Zespołu Szkół nr 2 
w Dębicy stworzyli urządzenie 
tłumaczące język migowy.

Przeciw takiemu używaniu 
występuje grupa Clothes Theory 
z ZS nr 2 w Dębicy.
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Na pendolino z Jasła 
do Dębicy autobusem

Skrzynia, która w rodzinie Józefa Świerczka jest od wojny, dziś ma już historyczną wartość. 

Władysław Smoleń w czasie wojny był woźnicą

W tej skrzyni ojciec Józefa Świerczka 
przewoził zwłoki Ottona Schimka

Pendolino odjeżdża z Dębicy 
o 6:43, a z Gdyni wraca o 21:30.

Był 14 listopada 1944 roku, kie-
dy niespełna 19-letni Otto, służący 
w Wehrmachcie, został rozstrze-
lany w lipińskim lesie przez nie-
mieckich żołnierzy. Powodem, 
jak twierdziła jego siostra Elfriede 
Kujal, była odmowa strzelania do 
Polaków, a według jego byłych ko-
legów z jednostki - dezercja. 

- Mój ojciec Władysław Smoleń 
był wtedy woźnicą i do dworku 
w Lipinach, gdzie stacjonowali 
Niemcy, dostarczał chleb i inną 
żywność - wspomina 74-letni Jó-
zef Świerczek.

Mężczyzna twierdzi, że to młodzi 
żołnierze, koledzy Ottona Schimka, 
poprosili jego ojca, by zabrał zwło-
ki i pochował na cmentarzu w Ma-
chowej. Żeby w przyszłości rodzina 
łatwiej mogła go odnaleźć. 

Woźnica wykopał więc zwłoki 
z lasu, złożył do skrzyni, która wte-
dy jeszcze miała klapę i przewiózł 
na cmentarz w Machowej. 

- Koza był wtedy grabarzem, 
a Danek robił trumny. Na cmenta-
rzu był świeży grób, w którym po-

chowana była jakaś kobieta, więc 
go do niej dołożyli - opowiada Jó-
zef Świerczek, który wszystkiego 
dowiedział się od ojca. 

Dziś wiadomo, że szczątków 
Otto Schimka na cmentarzu w Ma-
chowej nie ma. Pozostał tylko 
symboliczny grób. Według jednej 
z wersji miały trafić na cmentarz 
w Łękach Dolnych, według drugiej 
do grobowca kapłanów w jednej 
z miejscowości gminy Pilzno. 

Tymczasem skrzynia, w któ-
rej Władysław Smoleń przewoził 
zwłoki Ottona Schimka i w której 
według Józefa Świerczka znaleźć 
można jeszcze ślady jego krwi, 
została w rodzinie woźnicy. Przez 
ostatnie lata stała w garażu. 

Mieszkaniec Machowej chciał ją 
przekazać Elfriede Kujal, siostrze 
Ottona, ta jednak nie przyjęła jej 
tłumacząc się trudnością w trans-
porcie do Austriii. 

Niewykluczone, że skrzynia trafi 
do Muzeum Regionalnego w Pilź-
nie. Józef Świerczek deklaruje, że 
chętnie ją przekaże, a Marzena 

Baum-Gruszowska, kustosz MR,  
również jest tym zainteresowana. 

Jednak mieszkaniec Machowej 
chciałby jeszcze w jeden sposób 
upamiętnić Ottona Schimka. 

- Chciałbym jeszcze postawić 
drewnianą kapliczkę. Albo tam 
gdzie zginął, gdzie z księdzem 
Czubą postawiliśmy krzyż, a jeśli 
nie tam, to tu przy drodze gdzie 

mieszkam. Pod jej budowę mogę 
oddać nawet kawałek swojej dział-
ki i jeszcze dołożyć się finansowo - 
zapowiada mężczyzna. 

Tomasz Ratuszniak 

Przez prawie 80 lat służyła w gospodarstwie. Dziś jest 
szansa, że trafi do Muzeum Regionalnego w Pilźnie. 

Linię obsługiwać będą pojazdy 
Powiatowo-Gminnego Związku 
Komunikacyjnego Jasiel. Z dworca 
autobusowego w Jaśle odjeżdżać 
będą o 5:10 oraz 20:40. Do Dębicy 
na plac przy dworcu kolejowym 
dojadą o 6:15 oraz 21:45. Odjazdy 
z Dębicy planowane są na 7:00 oraz 
22:00.

- Szczegółowy rozkład jazdy oraz 
cenę biletów prześlemy w dniach 
późniejszych - zapewnia Joanna 
Grodzicka z biura przewoźnika.

To nowe połączenie utworzone 
zostanie w jednym konkretnym 
celu. Autobusem mieszkańcy po-
wiatu jasielskiego, ale też gmin 
Brzostek i Pilzno, będą mogli doje-
chać do Dębicy, by tu przesiąść się 
na Express Intercity Premium do 
Gdyni. Nim dojadą też do Krakowa 
czy Warszawy.

Po pierwszym kursie do Dębicy  
przy dworcu kolejowym o godz. 
6:30 zorganizowana zostanie kon-
ferencja prasowa. Prowadzić ją 
będą starosta dębicki Piotr Chęciek 
i starosta jasielski Adam Pawluś. 
Udział w niej wezmą również po-
seł do Parlamentu Europejskiego 
Bogdan Rzońca, parlamentarzyści, 

samorządowcy, przedstawiciele 
Ministerstwa Infrastruktury oraz 
przewoźnika kolejowego PKP In-
tercity.

Z obecności tego ostatniego 
można wnioskować, że godziny 
odjazdów autobusów będą dosto-
sowywane w przypadku zmian 
w kursowaniu Pendolino. A z ko-
rektami rozkładu jazdy na PKP 
mamy do czynienia nawet cztery 
razy w roku. Najbliższa czeka po-
dróżnych już 12 marca, dlatego też 
z pewnością pierwszy kurs Jasiela 
odbędzie się dzień później.

JAG

Z takiego połączenia od 13 marca 
korzystać będą mogli także 
mieszkańcy naszego powiatu.

eprasa.pl df6536bc8a
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Lokatorzy nie płacą

Kolejna odsłona programu fundacji

Będą jeszcze rozmawiać

Nie tylko o pieniądzach

Za pomoc Ukrainie 
i mieszkańcom gminy

- Jeśli chodzi o to, to każdy w do-
mu czy mieszkaniu ma podobne 
warunki - mówi Marek Mikrut.

Jednak gminy nie stać na to, by 
za ten komfort dopłacać z własnej 
kieszeni, a ściślej z kieszeni innych 
mieszkańców. Nie jest tajemnicą, 
że większość lokatorów budynku 
socjalnego wśród sąsiadów z blo-
ków obok budzi mieszane uczucia. 
Również z tego powodu, że nie po-
noszą żadnych konsekwencji nie-
płacenia za mieszkanie.

Wójt Stanisław Rokosz twierdzi, 
że jest zdeterminowany, by położyć 
kres sytuacji. Jeżeli ostatnie rozmo-
wy zaplanowane na dzień, kiedy 

ten numer OL ukaże się w druku, 
nie przyniosą rezultatu, gmina ma 
w planie eksmisję lokatorów.

- Będziemy rozmawiać w obec-
ności radcy prawnego - zapowiada 
Marek Mikrut.

W przypadku eksmisji, a wiele 
wskazuje, że może ona dotknąć 
przynajmniej części lokatorów, zo-
staną oni przeniesieni do lokali za-
stępczych.

- Myślimy o zakupie kontenerów 
mieszkalnych - mówi Stanisław Ro-
kosz.

Drugą opcją są mieszkania o niż-
szym standardzie w Paszczynie.

(nan)

Dwa lata temu budynek został wyremontowany. 

Z rąk kapelana strażaków odznaczenie odbiera Maria Bodzioch. 

Władze biorą pod uwagę 
eksmisję z budynku 
w Pustkowie-Osiedlu. 

Zaległości w opłatach za czynsz 
i media w budynku socjalnym 
w Pustkowie-Osiedlu sięgają kwo-
ty 50 tys. zł. Nie pomagają żadne 
monity, część lokatorów nie płaci. 
A zgodnie z umową zawartą z gmi-
ną, zaległości za okres dłuższy niż 3 
miesiące, mogą stanowić podstawę 
do jej rozwiązania i eksmisji loka-
torów.

Przed ostatecznym rozwiązaniem 
gmina próbowała się bronić, orga-
nizując spotkania z mieszkańcami 
budynku socjalnego.

- Zaproponowaliśmy, żeby nie-
zapłacone należności odpracowali 
- mówi wójt Stanisław Rokosz. 

Zainteresowanie pracą, która 
miała być świadczona na terenie 
Pustkowa-Osiedla, by nie narażać 
ludzi na koszty dojazdów, począt-
kowo wykazały trzy osoby.

- Ale jak przyszło do konkretów, 
to nie został nikt - precyzuje Marek 
Mikrut, zastępca wójta gminy Dę-
bica.

Zarówno wójt, jak i jego zastęp-
ca zapewniają, że spotkań, które 
miałyby przynieść rozwiązanie 
sytuacji, było kilka. Żadne nie za-
kończyło się spodziewanym rezul-
tatem.

Budynek socjalny w Pustkowie-
-Osiedlu przeszedł kapitalny re-
mont i został oddany do użytku 
dwa lata temu. Zamieszkało w nim 
5 rodzin, w sumie 11 osób. Władze  
nie kryją, że remont był kosztowny, 
a lokale zaoferowane za symbolicz-
ny czynsz, mają wysoki standard.

Został przekazany na ręce Marii 
Bodzioch, przewodniczącej Rady 
Gminy oraz wójta Marka Rączki 
podczas ostatniego posiedzenia 
radnych. W sesji udział brali także 
goście: Jan Pec, prezes Zarządu Od-
działu Wojewódzkiego Związku 
OSP RP, Edward Szlichta, dyrek-
tor Biura Zarządu Wojewódzkie-
go Związku OSP RP, ks. Józef 
Jasiurkowski, członek Zarządu 
Wojewódzkiego Związku OSP RP, 
kapelan OSP w gminie Żyraków 
oraz Stanisław Bryg, prezes Zarzą-
du Powiatowego Związku OSP RP.

To spotkanie było okazją do po-
dziękowania strażakom ochotni-
kom za ich zaangażowanie i wkład 
w pomoc broniącej się przed ro-
syjską agresją Ukrainie, ale także 

władzom gminy za wsparcie dzia-
łalności jednostek OSP. 

Goście z województwa zwrócili 
uwagę na fakt, że pomoc dla Ukra-
iny ruszyła niemalże pierwszego 
dnia po wybuchu wojny i duży 
w nią wkład mieli druhowie OSP. 
Podkreślali, że nie byłoby to moż-
liwe, gdyby nie samorządy. Jedną 
z gmin, która w sposób szczególny 
angażowała się w zabezpieczenie 
strażackich konwojów jadących na 
Ukrainę z Niemiec była właśnie mi-
na Żyraków.

Znaczące odznaczenie, jakim 
jest Brązowy Medal za Zasługi dla 
Pożarnictwa zostało przyznane 
również za wieloletnią ofiarną dzia-
łalność w ochronie przeciwpożaro-
wej dla dobra lokalnej społeczności.

W gminie działa 13 jednostek 
OSP, w tym trzy wpisane do Krajo-
wego Systemu Ratowniczo - Gaśni-
czego: w Nagoszynie, Żyrakowie 
oraz Straszęcinie. 

(nan)

 W programie pod nazwą: Prze-
ogarniacze, bierze udział 160 
uczniów czwartych klas szkół pod-
stawowych, którzy ekonomię po-
znają za pośrednictwem zabawy. 
Będą rozwijać kreatywność, współ-
pracę i wiedzę – nie tylko z zakresu 
przedsiębiorczości, lecz także in-
nych ważnych dla ich przyszłości 
zagadnień. W finale zaplanowano 
wycieczkę tematyczną dla wszyst-
kich uczestników. Wyjazd będzie 
bezpłatny, jego koszt w całości po-
kryje organizator. 

Fundacja Śnieżka od 2016 roku 
realizuje autorskie programy zajęć 
o przedsiębiorczości dla uczniów 
klas czwartych szkół podstawo-
wych. Obecny projekt pod hasłem:  
Przeogarniacze. Przedsiębiorczość 
inaczej, jest nową odsłoną po-
przednich i został opracowany tak, 
aby zajęcia były jeszcze bardziej 
praktyczne i angażujące, a także 

by wykraczały poza podstawę pro-
gramową klasy czwartej. Udział 
w nim bierze dwanaście klas z sied-
miu szkół podstawowych w gminie 
Dębica. Scenariusze zajęć zostały 
wzbogacone o aktualne zagadnie-
nia, takie jak: cyberbezpieczeństwo, 
marketing, czy szeroko pojęta eko-
logia, a także praca projektowa. 
Jednocześnie trzonem programu 
pozostaną treści z zakresu ekono-
mii i przedsiębiorczości, w tym 
historia pieniądza, zarządzanie 
czasem i oszczędnościami. 

– Inspirowanie rozwoju najmłod-
szych to jeden z najważniejszych 
celów naszej fundacji – mówi Alek-
sandra Małozięć, prezes Funda-
cji Śnieżka.

Czwartoklasiści realizują tema-
ty zajęć pod okiem zapewnionego 
przez fundację trenera. W tym roku 
uczniom będą towarzyszyć boha-
terowie scenariuszy zajęć, któ-
rzy wprowadzą ich w przygodę 
z przedsiębiorczością – Zaradna 
Zosia, Przedsiębiorczy Przemek 
oraz Wyliczony Wojtek.

(nan)

Gmina Żyraków z Brązowym 
Medalem Zasługi dla 
Pożarnictwa. 

Dzięki Fundacji Śnieżka 
uczniowie z gminy Dębica 
poznają podstawy ekonomii. 

Gmina Dębica, Żyraków
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Pełny harmonogram na stronie urzędu 

Rekrutacja już ruszyła
Najpierw koncert, później bieg 
i kwiaty pod pomnikiem 

Złóż wniosek, żeby 
pozbyć się azbestu 

Palmy można już 
przygotowywać

Dream Team zagrał w składzie: Kacper Gawlik, Anna Madura, Weronika Chuda, Paweł Rusztowicz, Piotr Kalita, 
Bartosz Dymiński. Na zdjęciu z organizatorkami Magdaleną Papugą i Barbarą Kutą, sędzią Dariuszem Barnasiem 
i dyrektorem CKiCZ Piotrem Warżałą.

W biegu wzięli udział uczniowie Liceum Ogólnokształcącego i Szkoły 
Podstawowej w Pilźnie.

Turniej Siatkówki o Puchar Wójta Gminy Czarna

Chętnych do gry było dużo

święconym żołnierzom organizacji 
niepodległościowych. 

Młodzi ludzie z Liceum Ogólno-
kształcącego i Szkoły Podstawowej 
w Pilźnie wzięli też udział w XI edy-
cji ogólnopolskiego Biegu Tropem 

Wilczym, który upamiętnia żołnie-
rzy polskiego podziemia antyko-
munistycznego i antysowieckiego 
działającego w Polsce w latach 1944 
– 1963.

tra

Grupa A: Paralitycy - Dream Te-
am 1:2, Czarne Gryfy - Obrońcy 
Tytułu 0:2, Dream Team - Obrońcy 
Tytułu 1:2, Paralitycy - Czarne Gry-
fy 2:0, Dream Team - Czarne Gryfy 
2:0, Obrońcy Tytułu - Paralitycy 2:0.

Grupa B: Borowa - Golemki 2:0, 
Borowa Austenit - Żdżary 2:0, Go-
lemki - Żdżary 2:0, Borowa - Boro-

wa Austenit 2:0, Golemki - Borowa 
Austenit 1:2, Żdżary - Borowa 0:2.

Półfinały: Obrońcy Tytułu - Bo-
rowa Austenit 2:0, Dream Team - 
Borowa 2:0.

O 3. miejsce: Borowa - Borowa 
Austenit 1:2.

Finał: Dream Team - Obrońcy 
Tytułu 2:1.

Najlepszą zawodniczką turnieju 
wybrana została Anna Krawczyk, 
a tytuł najlepszego zawodnika 
przypadł Konradowi Gawcowi.

Przed rozpoczęciem zmagań wójt 
Józef Chudy wręczył wszystkim 
paniom kwiaty z okazji zbliżające-
go się Dnia Kobiet.

Janusz Grajcar

Zwycięsko z batalii na 
parkiecie wyszedł Dream 
Team z Przyborowa.

- My już odpadliśmy - słyszę od 
Szczepana Ciebienia, kiedy docie-
ram do Starej Jastrząbki.

Mówi, że Czarne Gryfy przystą-
piły do rozgrywek osłabione bra-
kiem kilku zawodników, stąd po 
trzech porażkach mogły już tylko 
dopingować innym drużynom.

W sumie było ich osiem. Kilka 
dni po rozpoczęciu zapisów orga-
nizatorki wydarzenia Magdalena 
Papuga i Barbara Kuta miały za-
mkniętą listę zgłoszeń. W imprezie, 
która zaplanowana została na sobo-
tę 4 marca w hali sportowej Szkoły 
Podstawowej w Starej Jastrząbce 
więcej nie mogło wziąć udziału.

- A zainteresowanych grą mogło-
by być nawet czternaście - mówi 
Magdalena Papuga.

Kolejna edycja może się więc 
nieco różnić od obecnej, bo orga-
nizatorki planują rozszerzyć pulę 
miejsc. Turniej odbywałby się wte-
dy przez dwie soboty. W pierwszej 
turze w dwóch szkołach w Borowej 
i Starej Jastrząbce zostałyby wyło-
nione drużyny, które zmierzyły-
by się w fazie finałowej. Czy tak 
się właśnie stanie przekonamy się 
za rok.

Do udziału w nim osoby in-
dywidualne zapraszają Gminne 
Centrum Kultury i Promocji przy 
współpracy z parafią Matki Bożej 
Nieustającej Pomocy w Czarnej. Ta-
kie wydarzenie w gminie odbywać 
się będzie po raz pierwszy.

Małgorzata Pękala, która jest jego 
inicjatorką, chciała w ten sposób 
pójść za ciosem. Po tym, jak suk-
cesem zakończyła się organizacja 
pierwszego w Czarnej Orszaku 
Trzech Króli, teraz chce zachęcić 
mieszkańców do przygotowania 
palm wielkanocnych.

Finał konkursu zaplanowany zo-
stał na niedzielę 2 kwietnia. To wte-
dy każdy, kto będzie chciał wziąć 
w nim udział, powinien przynieść 
palmę na mszę św. o godz. 11:00 do 
kościoła MB Nieustającej Pomocy 
w Czarnej. Po sumie jury wybierze 
najładniejsze dzieła.

Palmy powinny być wykonane 
z użyciem materiałów naturalnych, 
takich jak: trzcina, bukszpan, bazie, 
suszone kwiaty, trawy itp. oraz 
papierniczych i zdobniczych np. 
bibuła, wstążka. Wysokość będzie 
liczona od części dekoracyjnej.

Dziesięć najwyższych zostanie 
uhonorowanych nagrodami pie-
niężnymi w kwocie od 300 do 50 zł. 
Pozostałe otrzymają wyróżnienia.

JAG

Andrzej Kołakowski, zanim 
w Dębicy rozpoczął obchody te-
go święta, wystąpił z koncertem 
w kościele w Łękach Górnych. Pie-
śniarza, uznawanego za barda nie-
podległości, posłuchać można tam 
było po wieczornej mszy świętej. 
W klimat pieśni pasyjnych i patrio-
tycznych wprowadzili wiernych 
Alicja i Maciej Małozięciowie. 

Koncert mógł przypaść do gustu 
szczególnie tym, którym bliska jest 
historia i tematyka polskiej mar-
tyrologii na przestrzeni ostatnich 
stuleci. 

Właściwe obchody odbyły się 
jednak 1 marca w Pilźnie. Wte-
dy to władze miasta i gminy, ich 
mieszkańcy, a także uczniowie 
i nauczyciele pilzneńskiego liceum 
złożyli kwiaty pod pomnikiem po-

Potrwa do końca marca. O tym, 
czy dziecko zastało zakwalifiko-
wane, czy też nie do wybranego 
przedszkola lub oddziału przed-

szkolnego jego rodzice dowiedzą 
się 19 kwietnia. Rodzice dzieci 
rozpoczynających naukę w szkole 
- dzień wcześniej. 

Listę przyjętych i nieprzyjętych 
kandydatów szkoły będą musiały 
wywiesić do 25 kwietnia, przed-
szkola do 27 kwietnia. 

tra

Dofinansowanie na odbiór i uty-
lizację eternitu pochodzącego 
z budynków mieszkalnych i go-
spodarczych mogą otrzymać osoby 

fizyczne z gminy Pilzno. Wnio-
ski składać można do 20 marca 
w Urzędzie Miejskim w Pilźnie. 
Wzory dokumentów potrzebnych 
do ich złożenia (ocena stanu i for-
mularz wniosku) znaleźć można 
na stronie internetowej urzędu pod 
adresem: pilzno.um.gov.pl.

tra

Twórcy najładniejszych będą 
mogli liczyć na nagrody 
w konkursie gminnym.

W ten sposób w gminie Pilzno 
obchodzony był Narodowy Dzień 
Pamięci Żołnierzy Wyklętych.

Wystartował nabór do szkół 
podstawowych i przedszkoli 
w gminie Pilzno.

A właściwie zawierających 
go wyrobów budowlanych 
pochodzących z gospodarstwa. 

Czarna, Pilzno
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Technikum weterynarii także w Kleciach

Wszystko w preferencyjnych cenach

Od września ruszy nowy kierunek

Zapisy prowadzą w Jodłowej i Dębicy
Strażacy ogłosili nabór 
do młodzieżowej drużyny

Na uczniów szkół podstawowych 
czekają cztery kierunki, po których 
uzyskają tytuły technika. Przez pięć 
lat można uczyć się w technikum 
architektury krajobrazu, technikum 
mechanizacji rolnictwa i agrotroniki 
oraz technikum żywienia i usług ga-
stronomicznych. Na chętnych czeka 
również trzyletnia szkoła branżowa 
I stopnia, w której można kształcić 
się w zawodzie kucharza lub me-
chanika i operatora pojazdów i ma-
szyn rolniczych.

Wcześniej tego nie było
Ale to nie wszystko, o czym in-
formuje dyrektor szkoły Katarzy-
na Grygiel.

- W tym roku uruchamiamy u nas 
także technikum weterynarii - mó-
wi.

To dla tych, którzy marzą, by 
w przyszłości pracować w tym 
zawodzie, ale nie chcą, bądź nie 
mogą wyjechać np. do Trzciany 
koło Rzeszowa, gdzie znajduje się 
najbliżej położona szkoła kształcąca 
w tym zawodzie.

Katarzyna Grygiel zapewnia, że 
uczniowie tego technikum znajdą 
w szkole wszystko, co jest im nie-
zbędne do odpowiedniego przygo-
towania.

- W szkole mamy salę do zajęć 
praktycznych, wyposażoną w pro-
fesjonalny i nowoczesny sprzęt - 
podkreśla dyrektor.

Zajęcia praktyczne odbywać się 
będą m.in. w prywatnych gabine-
tach weterynaryjnych, z którymi 
szkoła ma podpisane umowy.

- Podpisaliśmy także umowę 
z Powiatowym Inspektoratem We-
terynarii w Dębicy - dodaje Kata-
rzyna Grygiel.

Szkolne koła i nie tylko
Na tych, dla których nauka to za 
mało, w szkole czeka wiele grup, 
w których będą mogli rozwijać 
swoje pasje i talenty. Jest zespół 
muzyczny, Kawiarenka Teatralna, 
działa szkolna gazetka pt. Plotka, 
koło Caritas, Koło Wolontariatu, 
a także koła plastyczne, żywienio-
we i mechanizacyjne. Uczniowie 
włączają się także w ruch Polskiego 
Czerwonego Krzyża, jak również 
rozwijają swoje pasje sportowe.

- Wyjeżdżają także na praktyki 
zagraniczne w ramach programów 
Erazmus+ oraz Power - wspomi-
na dyrektor.

Do tej pory odwiedzili Wło-
chy, Grecję i Czechy, gdzie poza 
dokształcaniem się w swoich za-

Z kolei po zabiegu musimy zwie-
rzęciu zapewnić ciepło podczas 
wybudzania z narkozy, pokarm  
podajemy, kiedy zwierzak już jest 
całkowicie wybudzony, a jedzenie 
powinno być lekkostrawne. Nie na-
leży pozwalać zwierzęciu wstawać, 

jeśli widzimy, że ma problem z po-
ruszaniem się. Wszelkie informacje 
na temat pielęgnacji czworonoga 
po zabiegu uzyskać można bezpo-
średnio w gabinecie, w którym zo-
stanie on przeprowadzony.

rar

wodach mieli także czas na zwie-
dzanie. 

Kolejnym plusem, o którym 
wspomina dyrektor szkoły, jest jej 
dobre skomunikowanie z wieloma 
miejscowościami w okolicy, także 
z tymi z innych powiatów. Zespół 
szkół znajduje się przy drodze Jasło-
-Pilzno i Klecie-Frysztak, a dojazd 

z Pilzna, Kołaczyc, czy Frysztaka 
nie jest żadnym problemem. 

Uczniowie mogą bezpłatnie zro-
bić kursy na prawo jazdy kategorii 
B oraz T, a także zdobyć uprawnie-
nia do obsługi kombajnu zbożowe-
go. 

Nauka w ZSCKR w Brzostku pro-
wadzona jest na jedną zmianę od 

poniedziałku do piątku, w godzi-
nach od 8 do 15. Na każdy kieru-
nek szkoła jest w stanie przyjąć po 
piętnaście osób. Więcej informacji 
na temat naboru, jak i samej szkoły, 
znaleźć można na wwwzsbrzostek.
pl. Na 23 kwietnia w szkole zapla-
nowany został Dzień Otwarty.

Grzegorz Król

W technikum żywienia uczniowie uczą się m.in. prawidłowej obsługi gości.

Zabieg kastracji i sterylizacji ogranicza niekontrolowane rozmnażanie się 
zwierząt i ich późniejszą bezdomność. Fot. Centrum Weterynaryjne Dębica. W planach są również zajęcia 

praktyczne. Fot. Arch.

Trwa nabór do Zespołu Szkół Centrum Kształcenia 
Rolniczego w Brzostku.

Gabinet z Jodłowej dołącza 
do Ogólnopolskiej Akcji Kastra-
cji i Sterylizacji Zwierząt. Głów-
nym organizatorem jest Fundacja 
For Animals.

- Akcja, jak co roku odbywa się 
w miesiącu marcu. Zabiegi wyko-
nujemy w tym czasie w preferencyj-
nych cenach. Zapisy przyjmujemy 
pod numerami telefonów: Dębica 
- 535370338, Jodłowa - 883441744 - 
informuje Agnieszka Kobos.

Przed zabiegiem zwierzę po-
winno być odpowiednio przygo-
towane. M.in. nie powinno jeść co 
najmniej 12 godzin przed. Wodę 
może pić. Koniecznie nasz pupil 
musi być odrobaczony, odpchlony 
i mieć aktualne szczepienia.

- Poza tym musi być w ogólnie 
dobrym stanie zdrowia - dodaje 
Agnieszka Kobos.

Do młodzieżowej drużyny po-
żarnicze mogą wstąpić dziewczęta 
i chłopcy od 10 do 18 lat, za zgodą 
swoich opiekunów prawnych. Jak 
zapewniają strażacy z Jodłowej 
MDP jest idealnym miejscem dla 
osób marzących o zostaniu straża-
kiem lub chcących pomagać innym.

- Jako członkowie MDP zdobę-
dziecie wiedzę z zakresu pożar-
nictwa oraz z zasad udzielania 
pierwszej pomocy, poznacie sprzęt 
oraz możliwości wykorzystania 
sprzętu którym dysponujemy 
w naszej jednostce - piszą strażacy 
z OSP w Jodłowej.

Młodym pożarnikom przekazana 
zostanie wiedza zarówno w teorii, 
jak i podczas zajęć praktycznych. 
Doświadczeni straży opowiedzą 
m.in. o tym, jak zachować się w sy-

tuacjach zagrożenia oraz jak pomóc 
i w jaki sposób wezwać służby. 
Spotkanie organizacyjne odbędzie 
się 12 marca, o godz. 13:30 w remi-
zie OSP w Jodłowej.

rar

Lekarz weterynarii Agnieszka 
Kobos zachęca mieszkańców 
gminy do wzięcia udziału w akcji.

Jeśli wszystko się uda, to 
będzie to 26. taka grupa 
w powiecie dębickim.
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Kościół, religia, wiara

PRZED BIERZMOWANIEM
W czwartek 16 marca o godz. 
15:30 w kościele św. Józe-
fa Rzemieślnika w Pustkowie, 
uczniowie klas ósmych przyj-
mą sakrament bierzmowania. 
W para
i Narodzenia św. Jana 
Chrzciciela w Brzeźnicy przez 
trzy poprzedzające dni, od po-
niedziałku 13 marca do środy 15 
marca o godz. 18:00 odbędzie 
się triduum przygotowujące 
do przyjęcia tego sakramen-
tu. Z kolei już w piątek 10 mar-
ca o godz. 17:00 młodzież wraz 
z rodzicami są zaproszeni na 
Drogę Krzyżową i mszę św. 
w kościele w Brzostku. Uczniom 
ósmych klas zostaną wręczo-
ne krzyże.
 
PRAKTYKA DUSZPASTERSKA
W para
i Krzyża Świętego w Dę-
bicy praktykę duszpasterską 
odbywa diakon Gabriel Ma-
tras, alumn Wyższego Semina-
rium Duchownego w Tarnowie. 
To ostatni etap w przygotowa-
niu do święceń i posługi ka-
płańskiej. Praktyka potrwa do 
10 kwietnia.
 
ZBIÓRKA DLA UBOGICH
Para
alny Zespół Caritas ze 
wspólnoty Matki Bożej Aniel-
skiej w Dębicy organizuje 
zbiórkę o
ar i artykułów spo-
żywczych z myślą o wspo-
możeniu osób ubogich z tej 
wspólnoty. Dary można skła-
dać przy 
gurze św. Antoniego. 
W zbiórkę włączają się również 
niektóre sklepy spożywcze z te-
renu para
i.
 
PACZKA DLA UKRAINY
Kolejna pomoc organizowana 
przez Caritas dla ogarniętej woj-
ną Ukrainy została zakończona. 
Tylko z para
i św. Jadwigi w Dę-
bicy na apel odpowiedziało 80 
osób. Dostarczone przez nie 
produkty z listy ważyły w sumie 
300 kg. To umożliwiło przygoto-
wanie 20 paczek po 15 kg. 
 
REKOLEKCJE WIELKOPOSTNE
W niedzielę 12 marca rozpoczy-
nają się rekolekcje wielkopost-
ne w para
i Dobrego Pasterza 
w Nagawczynie. Nauki dla 
wszystkich podczas mszy św. 
o godz. 7:30, 9:00, 10:30 i 12:00 
wygłosi ks. Wojciech Kozłowski. 
W tym samym czasie ćwiczenia 
te przeżywać będą też wierni 
ze wspólnoty św. Józefa Rze-
mieślnika w Pustkowie. Tu kaza-
nia podczas nabożeństw o 7:00, 
9:00 i 11:00 głosić będę ojcowie 
redemptoryści z Tuchowa.
 
W PLENERZE W BĄCZAŁCE
Na piątek 24 marca planowa-
na jest plenerowa Droga Krzy-
żowa w Bączałce. Przygotują 
ją mieszkańcy tej miejscowości 
z sołtysem Krzysztofem Szczep-
kowiczem na czele. Młodzież 
zaś w oryginalnych strojach 
wcieli się w rolę postaci z tego 
nabożeństwa pasyjnego.
 
ODPUST W GORZEJOWEJ
W sobotę 11 marca odpust ku 
czci św. Grzegorza Papieża, pa-
trona para
i, przeżywać będą 
wierni z Gorzejowej. Msze św. 
będą o godz. 7:00, 9:00, a uro-
czysta suma o 11:00. Homilie 
będzie głosił i sumie przewodni-
czył ks. Stanisław Jachym - pro-
boszcz para
i Sobolów.

Wielkanocna akcja Caritas

Ofiary dla chorych
Czerwona tylko 
dla doświadczonych

Uczestników pierwszej edycji RDK prowadził ks. Mieczysław Jakónczyk.

Rowerowa Droga Krzyżowa

Zgłoszenia już przyjmują, 
start w sobotę 1 kwietnia

Uczestnicy tej trasy dojdą aż na górę Liwocz.

- Gromadzimy się o godz. 10:00 
przy kościele Dobrego Pasterza 
w Nagawczynie. Rowery zosta-
wiamy na placu, dozór zapewnimy 
- podkreśla Jerzy Ocytko.

Po wejściu do świątyni nastąpi 
powitanie uczestników i rozpo-
częcie drogi krzyżowej. Następnie 
wspólny przejazd do kolejnych ko-
ściołów w Dębicy, w których będą 
odprawiane dwie kolejne stacje. 
Cała trasa to około 20 km, a czas  
przejazdu wraz z modlitwami zaj-
mie około czterech godzin.

Jerzy Ocytko zapewnia, że dotar-
cie do Nagawczyny nie jest skom-
plikowane. Można przyjechać 
rowerem pod kościół, a wybierając 
się samochodem z bagażnikiem ro-
werowym, można zostawić auto na 
parafialnym parkingu.

W związku z tym, że liczba osób 
chcących uczestniczyć w Rowero-
wej Drodze Krzyżowej może być 

dość duża, organizatorzy poprosili 
Komendę Powiatową Policji w Dę-
bicy o zabezpieczenie trasy. O bez-
pieczeństwo i dobrą organizację 
przejazdu dbać będą też druhowie 
OSP w Nagawczynie.

- Intencją naszej Rowerowej 
Drogi Krzyżowej w tym roku jest 
modlitwa o pokój w Ukrainie i na 
całym świecie - mówi Jerzy Ocytko. 

Każdy, kto chce uczestniczyć 
w tym nabożeństwie w drodze, 
powinien potwierdzić to wysyła-
jąc maila na  adres: nagawczyna.
parafia@gmail lub janic10@wp.pl. 
Szczegółowe informacje pod nr. 
tel. 605 031 150. Z trasą można za-
poznać się na plakatach umieszczo-
nych w kościołach oraz na stronie 
parafianagawczyna.pl

Niepełnoletni mogą uczestniczyć 
w drodze krzyżowej tylko z pełno-
letnim opiekunem. 

JAG

Do udziału zaprasza Stowarzyszenie Rodzin Katolickich 
przy parafii Dobrego Pasterza w Nagawczynie.

Nowa trasa EDK w Rejonie Dę-
bickim została ostatecznie zweryfi-
kowana i dopuszczona w ubiegłym 
tygodniu. Zainteresowani mogą 
już zapisywać się na stronie www.
edk.org.pl do przejścia nią w no-
cy z piątku na sobotę (31 marca - 
1 kwietnia).

Wyjście podobnie, jak w przy-
padku zielonej Najświętszej Maryi 
Panny do Zawady i pomarańczo-
wej św. Jakuba do Tuchowa nastą-
pi po mszy św. o godz. 18:00. Ta 
odprawiona zostanie tradycyjnie 
w kościele Najświętszego Serca Pa-
na Jezusa w Dębicy-Latoszynie.

- Trasa jest bardzo wymagająca, 
więc zapraszamy do jej przejścia 
naprawdę przygotowanych pie-
churów - podkreśla koordynator 
Mariusz Szewczyk.

Jej długość to 39,18 km. Jeszcze 
większe wrażenie robią inne para-
metry. Suma podejść - 1124 m, zejść 
799,8 m, a przewyższeń - 1923,8 
m. Wieść będzie z Dębicy przez 
Latoszyn, Gumniska, Gołęczynę, 
Połomię, Gębiczynę, Gorzejową, 
Zawadkę Brzostecką, Brzostek, 
Brzyska na Liwocz.

Przypominamy też, że tydzień 
wcześniej, czyli w piątek 24 mar-
ca na trasy zieloną św. Stanisława 
BM i białą bł. Romano Sitko po 
mszy wo 19:30 wyruszą uczestnicy 
z Pustkowa-Osiedla.

JAG

Większość z nich akcję ich roz-
prowadzania rozpoczęła 5 marca 
i kontynuować ją będzie do Nie-
dzieli Palmowej. Duszpasterze 
zachęcają do udziału w tym chary-
tatywnym dziele, podkreślając, że 
złożone przy tej okazji ofiary prze-

znaczone zostaną na pomoc dla lu-
dzi chorych, cierpiących i starszych. 

Baranka możemy w Wielką So-
botę włożyć do koszyka wielka-
nocnego, który poświęci kapłan. 
Paschalik można zabrać z sobą na 
wieczorną liturgię w ten sam dzień, 
a następnie postawić na świątecz-
nym stole. Ci, którzy będą chcieli, 
mogą go też zapalić na grobie naj-
bliższych.

JAG

Ekstremalna Droga Krzyżowa 
wzbogaciła się o kolejną trasę. Jej 
kolor mówi sam za siebie.

W naszych parafiach można już 
nabywać baranki wielkanocne 
i paschaliki.

Serdeczne podziękowania
dla Pani Doktor Bożeny Książek–Trzaskuś

oraz całego Personelu Oddziału Neurologicznego 
Szpitala Powiatowego w Dębicy

za uratowanie mi życia i przywrócenie pełnej sprawności.

Wdzięczna pacjentka Bogusława Cholewa

Z głębokim smutkiem i żalem

przyjęliśmy wiadomość o śmierci naszej Koleżanki

Pani Zofii Ciurkot–Stasik
wyrazy szczerego współczucia Rodzinie

składają

Dyrekcja i Pracownicy

 Zespołu Opieki Zdrowotnej w Dębicy
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Powiat dębicki
Jacek Dymitrowski w Muzeum Regionalnym w Dębicy pracował ponad 15 lat

Na emeryturze będzie się mógł skupić 
na realizacji swoich marzeń

prowadził ewidencję MZKS Wisło-
ka. Co ciekawe później wykonywał 
podobne zadanie w KRP Igloopol, 
z tym że dotyczyło ono LKS-u Iglo-
opol.

W 1983 r. poprowadził pierwszą 
lekcję historii w SP nr 4. Później 
uczył w SP nr 5 i SP nr 11, w któ-
rej została po nim nazwa patrona, 
czyli 5. Pułku Strzelców Konnych 

AK. Stąd trafił do Społecznej Szko-
ły Podstawowej, a następnie do SP 
nr 9. 

Dyrektorem Muzeum Regional-
nego był od października 2007 r. 

Jacek Dymitrowski z rodzinnym miastem związał całą karierę zawodową.

Jedno zresztą już spełnił. 
Był na meczu Manchesteru 
United z Leicester.

Czerwone Diabły to jego ukocha-
na drużyna, której kibicuje od 1967 
roku. Był wtedy jeszcze dziecia-
kiem i nie myślał, że w przyszłości 
będzie uczył historii w szkołach 
albo szefował Muzeum Regional-
nemu w Dębicy.

- Od pierwszego do ostatniego 
dnia mojej pracy minęło ponad 
47 lat - napisał tuż po przejściu na 
emeryturę na swoim profilu fejs-
bukowym Jacek Dymitrowski.

Do dziś pamięta, że 1 sierpnia 
1975 r. został skierowany na tzw. 
praktyki zawodowe do Zakładów 
Azotowych w Kędzierzynie, jako 
członek brygady remontowo-bu-
dowlanej. To był warunek wpisania 
go na listę studentów, a on w paź-
dzierniku miał rozpocząć studia 
prawnicze na Uniwersytecie Jagiel-
lońskim.

Później zmienił prawo na historię 
i jako świeżo upieczony magister tej 
dziedziny nauki wrócił do Dębicy. 
Tu przez pewien czas w Stomilu 

- Cieszę się, że zdobyte wcześniej 
doświadczenie mogłem wykorzy-
stać właśnie tutaj - mówi Jacek Dy-
mitrowski.

Dobrze wspomina każdą kolejną 
otwieraną wystawę. Za jeden z ka-
mieni milowych uważa nawiązanie 
współpracy z Muzeum Krajobrazu 
w Ludzy. Dzięki temu zbiory z Dę-
bicy mogły być eksponowane na 
Łotwie, a te z Ludzy u nas. Ma też 
nadzieję, że jego następcy będą to 
dzieło kontynuować.

Teraz będzie miał więcej czasu na 
odpoczynek, ale też na działalność 
społeczną. Jest przecież prezesem 
Towarzystwa Przyjaciół Ziemi 
Dębickiej oraz Oddziału Dębica 
Związku Piłsudczyków RP. Ma też 
inne plany, ale uprzedza, że nie 
chce o nich na razie mówić, żeby 
nie zapeszyć.

Wśród tych, o których powie-
dzieć może, jest powrót do USA, 
gdzie mieszkał przez kilka lat. Był 
wtedy na meczu play-off Chicago 
Bears. To druga jego ulubiona dru-
żyna, grająca w futbol amerykań-
ski. Nie ukrywa, że jeśli tylko uda 
mu się zdobyć bilet, to ponownie 
zasiądzie na trybunach.

Janusz Grajcar
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Leśni inżynierowie dbają, 
by nie brakowało wody

Uczestniczki konkurencji ekstremalnej, czyli biegu w szpilkach z Waldemarem Puzio, szefem Dębickiego Klubu 
Biegacza Maratończyk, organizatora imprezy. 

Na koniec uczestnicy spotkali się w sportowej stodole. Wzajemna mobilizacja na trasie biegu. Biegli duzi i mali, a nawet jeden pies. 

Do założeń Biegu w spódnicy dostosowali się także panowie. 

Bobry można spotkać na terenie całego powiatu. Fot. Jacek Warżała. 

Maratończyk na Dzień Kobiet

W spódnicach pobiegli po raz piąty, 
zabawa jak zawsze była przednia

Ale i tak ich obecność wzbudza 
kontrowersje. Powód? Bobry ogry-
zają drzewa i ścinają je, wykorzy-
stując do budowy żeremi. Dlatego, 
kiedy pytam o to, czy są pożytecz-
ne, leśniczy z Machowej Jacek War-
żała odpowiada niejednoznacznie.

- I tak, i nie. Niszczą drzewa, ale 
też budują tamy, które spiętrzają 
i zatrzymują wodę, zapewniając 
nawodnienie terenu - wyjaśnia Ja-
cek Warżała. 

Przyrodnicy podkreślają, że wła-
śnie ten drugi aspekt działalności 
bobrów ma nieocenione znaczenie 
dla gospodarki wodnej terenów, na 

których przebywają. Przyznaje to 
także leśniczy z Machowej, zwraca-
jąc uwagę, że dzięki bobrom w lesie 
powstają wodopoje i nowe miejsca 
bytowania innych gatunków zwie-
rząt. Jako że z zamiłowania jest 
także fotografem dzikiej natury, 
doskonale wie, gdzie na jego tere-
nie mieszkają bobry i potrafi podać 
dokładną lokalizację miejsc, w któ-
rych żyją bobrze rodziny. W leśnic-
twie Machowa jest ich co najmniej 
4, a w każdej kilka osobników. 

- Najwięcej przy jednej norze wi-
działem 6 bobrów. Podczas obser-
wacji na zalewie w Strzegocicach. 

Co ciekawe, połowa była czarna, 
połowa w brązowym ubarwieniu - 
opowiada Jacek Warżała.

Zapewnia, że on sam bobry lubi, 
ale spotkał się z przypadkami nisz-
czenia bobrzych żeremi. 

- Ludzie nie zdają sobie sprawy 
z tego, że w takim przypadku bo-
bry nie wykorzystają starego mate-
riału do budowy nowej tamy, tylko 
wezmą na to kolejne drzewa - tłu-
maczy leśnik.

Choć bobry są pod ochroną, zda-
rzają się przypadki zabijania tych 
zwierząt. Legalnie i w ograniczonej 
liczbie mogą to robić myśliwi w ra-
mach tzw. odstrzału redukcyjnego.

- Ale wcale się do tego nie garną 
- mówi Jacek Warżała.

(nan)

W lasach pomiędzy Chotową a Machową żyją co najmniej cztery 
bobrze rodziny. Dla człowieka nie są żadnym zagrożeniem. 
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Powiatowe eliminacje do Wojewódzkiego Turnieju Poezji i Prozy - Zawsze Wierni

XXXII Podkarpacki Festiwal Piosenki

Małgorzata i Julia okazały się najlepsze 

Zaśpiewają w czwartek
W kościele św. Jadwigi zagrali w hołdzie 
ofiarom wojny w Ukrainie

Wykonanie i rejestracja utwo-
ru przez orkiestrę ZPSM w skła-
dzie: I skrzypce: Karol Cieśla 
(koncertmistrz), Wiktoria Cieśla, 
Joanna Świerk, Norbert Jedliński, II 
skrzypce: Regina Szlachta, Julia Ca-
ni’, Weronika Zegar, Julia Piwowar, 
altówki: Tomasz Magdoń, Magdale-

na Mazur wiolonczele: Ewa Lauria, 
Antoni Żurek kontrabasy: Robert 
Piękoś, Tomasz Wolski, odbyły się 
w kościele św. Jadwigi.  Dyrygowa-
ła Anastasiia Vrublevska, a za reali-
zację nagrań odpowiadali Bohdan 
Velskyi i Liudmila Radyk.

tra

symilian Pleban z SP w Żyrakowie 
i Michał Zołotar, reprezentujący 
Centrum Kultury i Bibliotek Gminy 
Dębica i SP w Pustkowie-Osiedlu.

W kategorii szkół ponadpodsta-
wowych zwyciężyła Julia Sikora, 
reprezentantka Miejskiego Ośrodka 
Kultury i Zespołu Szkół nr 2. 

Na drugim miejscu znalazła się 
Aleksandra Szewczyk, uczenni-
ca Zespołu Szkół Zawodowych 
w Pustkowie-Osiedlu, a na trzecim 
Zuzanna Mączka reprezentująca 
Centrum Kultury i Bibliotek Gminy 
Dębica w Pustkowie-Osiedlu i ZS nr 
2 w Dębicy. 

Wyróżnienia odebrali: Jakub Do-
bek i Mateusz Kontrabecki z Zespo-
łu  Szkół Specjalnych w Dębicy oraz 
Patryk Kędzior, reprezentant CKi-
BGD w Pustkowie-Osiedlu i II Li-
ceum Ogólnokształcącego w Dębicy.

Do finału wojewódzkiego, zgod-
nie z regulaminem nominowani 

zostali: Małgorzata Panas, Nikola 
Gawlik, Emilia Cabaj, Julia Sikora, 
Aleksandra Szewczyk i Zuzanna 
Mączka. 

Finał odbędzie się 15 marca w Po-
wiatowym Centrum Edukacji Kul-
turalnej w Ropczycach. 

tra

Kategoria uczniów klas VII-VIII szkoły podstawowej była podczas eliminacji dużo lepiej reprezentowana niż uczniów szkół ponadpodstawowych. 

Orkiestrę w kościele św. Jadwigi poprowadziła Anastasiia Vrublevska. 

Gospodarzem tej imprezy 
była Miejska i Powiatowa 
Biblioteka Publiczna.

Dębica po raz pierwszy dołączyła 
do miast biorących udział w Wo-
jewódzkim Turnieju Poezji i Prozy 
Zawsze Wierni. Swoje umiejętności 
recytatorskie mogli w nim zaprezen-
tować uczniowie klas VII-VIII szkoły 
podstawowej i ci ze szkół ponadpod-
stawowych. Do konkursu zgłosiło 
się 25 recytatorów. 

Każdy z nich miał za zadanie za-
prezentować jeden utwór, powstały 
po 1939 roku i nawiązujący do takich 
haseł, jak: żołnierz niezłomny, bo-
hater, ojczyzna, patriotyzm, honor, 
wierność wartościom, niepodległość, 
wolność. Młodzi sięgali więc po Jana 
Romockiego, Józefa Szczepańskiego, 
Tadeusza Szyma, czy Przemysława 
Owczarka, ale też po Zbigniewa 
Herberta. 

W kategorii szkół podstawowych 
najlepiej przed jury zaprezentowała 
się Małgorzata Panas ze Szkoły Pod-
stawowej nr 10 w Dębicy.

Na drugim miejscu znalazła się 
Nikola Gawlik z SP nr 3 w Dębicy, 
a na trzecim Emilia Cabaj z tej samej 
szkoły. 

Wyróżnienia otrzymali: Anna 
Krystoń z SP nr 11 w Dębicy, Mak-

Luty Life to 40 godzinny mara-
ton, poświęcony pierwszej rocznicy 
agresji Rosji na Ukrainę. W projekcie, 
prócz orkiestry złożonej z uczniów 
i nauczycieli ZPSM w Dębicy, wzię-
li też udział artyści, dziennikarze, 
sportowcy, wolontariusze, żołnierze 
i osoby publiczne, które wspólnie 
opowiadały historię roku wojny, 
walki i pomocy. Maraton był trans-
mitowany w 40 mediach działają-
cych w różnych krajach. 

Orkiestra po dyrekcją Anastasii 
Vrublevskiej wykonała utwór pt. 
Moment of Silence, a skomponowa-
ny przez Ivana Vrublevskiego. 

- Moment of Silence to utwór de-
dykowany ofiarom rosyjskiej agresji 
na Ukrainę. Głównym założeniem 
było poruszyć słuchacza do głębo-
kich uczuć, które rodzą się w czło-
wieku podczas minuty ciszy na tle 
tykania zegara. Choć to tylko chwi-
la, zegar i jego tykanie dzieli nas 
na atomy męczarni, a każdy z nich 
jest zbyt ciężki do niesienia. Rodzi 
się w nas wewnętrzna walka siły 
i cierpienia, ale także chęci działa-
nia - czytamy na stronie Filharmo-
nii Narodowej w Warszawie, gdzie 
odbyła się premiera dzieła Ivana 
Vrublevskiego. 

Przesłuchania rozpoczną się 9 
marca o godz. 9:00. Prowadzone 

będą w czterech kategoriach wie-
kowych: soliści 6-9 lat, soliści 10-12 
lat, soliści 13-17 lat i zespoły. 

O tym, kto weźmie udział w fina-
le w Przemyślu napiszemy w kolej-
nym numerze OL. 

tra

Zespół Państwowych Szkół 
Muzycznych w Dębicy wziął 
udział w projekcie Luty Life. 

Dom Kultury Śnieżka będzie 
gospodarzem eliminacji 
powiatowych do tej imprezy. 

Dębica,
ul. Bojanowskiego 18Kino Śnieżka

Biuro detektywistyczne Lassego 
i Mai. Tajemnica skorpiona
7, 8 marca, godz: 16:00
2D dubbing/ familijny, przygodowy/ 83 min./ od lat: 7, 
Szwecja, 17 zł, 15 zł - ulg.

Aftersun
7, 8 marca, godz. 18:00
2D napisy/ dramat/ 102 min./ od lat: 15, Wielka 
Brytania, USA ,17 zł, 15 zł - ulg.

Super Futrzak ratuje świat
10 marca godz. 16:00
11, 12, 14, 15 marca, godz. 15:30
2D dubbing/ familijny, przygodowy/ 90 min./ od lat: 6, 
Brytania, USA; 17 zł, 15 zł - ulg.

Najbardziej samotny chłopak na 
świecie
11, 12, 14, 15 marca, godz. 17:30
2D napisy/ horror, komedia/ 91 min./ od lat: 15
Produkcja: Wielka Brytania; 17 zł, 15 zł - ulg.

W gorsecie
10 marca, godz. 18:00
11, 12, 14, 15 marca, godz. 19:30
2D napisy/ dramat, biograficzny, kostiumowy/ 116 
min./ od lat: 15, Produkcja: Austria, Niemcy, Francja, 
Luksemburg; 17 zł, 15 zł - ulg.

Na Twoim miejscu
8 marca, godz. 20:00
2D PL/ komedia/ 103 min./ od lat: 15, Polska
17 zł, 15 zł - ulg.

Miasteczko Valleby za kilka dni obchodzi 500. 
urodziny! Świętowanie może jednak przerwać 
złodziej, którego znakiem rozpoznawczym 
jest... skorpion. Czy młodzi detektywi, Lasse 
i Maja, wpadną na jego trop i uratują imprezę?

Młody ojciec Calum i jego córka Sophie wy-
jeżdżają razem do tureckiego kurortu. Pod-
czas wspólnych wakacji stają się sobie bliżsi 
niż kiedykolwiek.

Super Futrzak postanawia więc zrobić coś, co 
pomoże zbawić świat – uratować zagrożone 
wyginięciem pszczoły.

Oliver to najbardziej samotny chłopak na 
świecie. Nie ma przyjaciół ani rodziny. Dostaje 
ultimatum: albo znajdzie przyjaciół, albo trafi 
do placówki opiekuńczej. Proste?

Cesarzowa Elżbieta, robi wszystko, by współ-
tworzyć swój mit. U progu 40 urodzin, Sisi za 
wszelką cenę chce zadbać o swój wizerunek.

Kaśka i Krzysiek - młode, z synkiem i mieszka-
niem w malowniczej okolicy. Wydaje się, że 
powinni być szczęśliwi, a jednak są na skra-
ju rozwodu. 
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Kultura

Do tej pory wystawiała głównie w Polsce

Z Dębicy do Paryża 
Nasze monodramistki 
z wyróżnieniami 

Znamy dwójkę 
jurorów

Rusza Muzyczna 
Karuzela 

Martyna na co dzień trenuje w dębickiej Akademii Tańca Soul Dance. 
Tu z jej szefową Edytą Mędrek-Śliwą, która wspierała ją w studiu. 

Alicja Wojnarowska i Wiktoria Skowron po odebraniu dyplomów.

W programie wystąpi jeszcze 24 marca 

To była już ostatnia solówka 
Martyny w You Can Dance

W 13 odcinku programu You 
Can Dance. Nowa Generacja 2 je-
go uczestnicy tańczyli do najwięk-
szych europejskich przebojów. 
Martyna Mroczka i jej partner Ma-
teusz Rola wylosowali sambę do 
utworu The Ketchup Song. 

Katarzyna Cichopek i Ida No-
wakowska-Herndon chwaliły ich 
występ, ale przewodniczący jury 
Agustin Egurrola miał do Martyny 
pewne uwagi.

- Było dobrze, ale Mateusz bar-
dziej troszkę wszedł w charakter. 
Ty masz swoje walory - jesteś po-
rozciągana, bardzo plastyczna, ale 
takiego baunsu, jak zrobił Mateusz, 
to nie było - zauważył.

Gdyby tego było mało po pre-
zentacjach okazało się, że Martyna 
jest jedną z trzech tancerek, które 
po poprzednim odcinku zebrały 
najmniejszą liczbę smsów (8,55%) 
i muszą zatańczyć tzw. solówkę. 

13-latka z Lipin wystąpiła w ja-
zzowej choreografii Ingi Tynec-
kiej, ale nie udało jej się przekonać 
jurorów. Choć Agustin Egurrola 

przyznał, że była to dla niego naj-
trudniejsza decyzja w tej edycji, to 
Martyna musiała opuścić program. 

Nie obyło się bez łez, uścisków 
i słów pocieszenia od pozosta-
łych uczestników You Can Dance. 
A Martyna po wszystkim tak pod-
sumowała swój udział w telewizyj-
nym show:

- To było tak naprawdę marzenie 
wystąpić na tej scenie. Najlepszym 
momentem było to jak się dostałam 
do tej szesnastki. To były emocje nie 
do opisania. Dumna jestem z siebie, 
że faktycznie doszłam do tego eta-
pu i na pewno nie wierzyłam w sie-
bie aż tak bardzo. Wyjeżdżam stąd 
bardziej pewna siebie. Nie spodzie-
wałam się, że tak daleko zajdę i je-
stem z siebie bardzo dumna. Będzie 
to najlepsze wspomnienie mojego 
życia - przyznała. 

Podopieczną Akademii Tańca 
Soul Dance będzie jednak można 
zobaczyć na szklanym ekranie. 24 
marca zatańczy w finałowym od-
cinku programu. 

Tomasz Ratuszniak

W ostatni piątek Martyna Mroczka pożegnała się 
z tanecznym show realizowanym przez TVP2. 

Tylko dziesięć propozycji arty-
stycznych z całej Polski zakwalifi-
kowanych zostało do 17. Festiwalu 
Teatrów Niewielkich w Lublinie.  
Dwie spośród nich to monodramy 
przygotowane przez podopieczne 
Dominiki Migoń-Madury z dębic-
kiego MOK. Już to było dużym suk-
cesem, biorąc pod uwagę, że na tej 
imprezie mogli prezentować się tak 
amatorzy, jak i aktorzy zawodowi 
od 16 do 70 roku życia. 

Jednak tak Alicja Wojnarowska, 
jak i Wiktoria Skowron, to nie tylko 
zdolne i doświadczone, ale również 
utytułowane monodramistki. 

Pierwsza w Lublinie wystąpiła ze 
spektaklem Oddech na podstawie 
Lalkarz z Krakowa R.M. Romero 
i Roku, w którym nauczyłam się 
kłamać Lauren Wolk. Druga z mo-
nodramem Odbicie na podstawie 
Masary Szczepana Twardocha. Za 
reżyserię spektakli odpowiada Do-
minika Migoń-Madura. 

Jurorzy 17. Festiwalu Teatrów 
Niewielkich obu przyznali wyróż-
nienia. 

tra

Chodzi o pracę zatytułowaną Ta-
jemnica życia, którą zobaczyć moż-
na również na stronie internetowej 
artystki pod adresem: agaosak.
com. Na żywo zaś oglądać go mo-

gła publiczność, która odwiedzi-
ła wystawę Art Capital w Grand 
Palais Ephemere w Paryżu. Praca 
Agnieszki Osak pokazywana tam 
była na ekspozycji w Pawilonie Pol-
skim, przygotowanej przez działa-
jącą w Szczyrku Bator Art Galery, 
w której autorka w zeszłym roku 
wystawiała swoje obrazy. 

tra

Miejski Ośrodek Kultury zdradza 
powoli nazwiska jurorów ogólno-
polskiego konkursu wokalnego, 
którego jest organizatorem.  

Wiadomo już na pewno, że wy-
stępujących oceniać będzie Alek-
sandra Nowak, doświadczona 
pedagożka, która wokal wykładała 
m.in. na Wydziale Jazzu i Muzyki 
Rozrywkowej na Uniwersytecie 
w Lublinie. Jest czynną wokalistką, 
współpracuje m. in. z: Anną Dą-
browską i Natalią Kukulską.

Pewny jest już również Bartłomiej 
Skiba, gitarzysta basowy, produ-
cent muzyczny i realizator nagrań. 
Był współzałożycielem zespołu 
Pectus, a obecnie występuje z Mi-
chałem Szpakiem.

tra

Utalentowane oczywiście mu-
zycznie, które chciałyby spróbować 
swoich sił w grze na wybranym in-
strumencie. 

Karuzela wystartuje w sobotę 18 
marca o godz. 10:00 w sali koncer-
towej ZPSM przy ul. Kościuszki 8. 
Wydarzenie poprowadzi Renata 
Żabicka, a uczniowie i nauczyciele 
ZPSM nie tylko wystąpią na scenie, 
ale także przedstawią poszczególne 
instrumenty, zapoznają dzieci i ich 
rodziców ze specyfiką nauki w tej 
szkole muzycznej, a także pomogą 
podjąć decyzję w sprawie doboru 
instrumentu. Wstęp na Muzyczną 
Karuzelę jest wolny. Więcej infor-
macji na ten temat uzyskać można 
w szkole. 

tra

Kolejny sukces podopiecznych 
Dominiki Migoń-Madury 
z Miejskiego Ośrodka Kultury.

Obraz Agnieszki Osak, 
malarki pochodzącej z Dębicy, 
pokazywany był w stolicy Francji.

Kto będzie oceniał występy 
uczestników konkursu Tylko 
Polska Piosenka?

Zespół Państwowych Szkół 
Muzycznych w Dębicy zaprasza 
na nią utalentowane dzieciaki.
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Obserwator Lokalny

Rozmaitości

Wszystko wskazuje na to, że 
w końcu osiągniesz to, o czym ma-
rzysz. Nie odpuszczaj jednak, dzia-
łaj cały czas.

Chcesz, aby to trwało wiecznie, ale 
to zależy tylko od Ciebie. Nicze-
go nie zmieniaj, bo jak widzisz to 
świetnie działa.

Nie niszcz innym tego, co sam 
chciałbyś zachować na zawsze. Le-
piej porozmawiaj, by wszystko do-
kładnie wyjaśnić.

Pewne sprawy z przeszłości mają 
ogromny wpływ na to, co tu i te-
raz. Bez uwolnienia się od nich ni-
czego nie zmienisz.

Skup się na sprawach istotnych, na 
tym, co ma rzeczywisty wpływ na 
Ciebie i Twoich bliskich. Głupoty 
sobie odpuść.

Tracisz powoli to, co budowa-
łaś od lat. Jeśli chcesz, by to mi-
nęło poświęć temu więcej czasu 
i uwagi.

Czasem warto poświęcić siebie 
dla innych. Ale nie całkowicie, tak 
jak robisz to Ty. Twoje pragnienia 
też są tutaj ważne.

Cały nadchodzący tydzień spra-
wi, że znów poczujesz się lepiej. 
Wszystko będzie układało się tak, 
jak tego chcesz.

W pracy dostaniesz podwyżkę. 
Ale pieniądze staraj się odkładać, 
bo pojawi się poważna awa-
ria samochodu.

Nigdy nie może być dobrze przez 
cały czas, a sporo w tym Two-
jej winy. Nie poddawaj się jednak 
i walcz o szczęście.

Nie stać Cię teraz na bezsensowne 
wydatki. Poczekaj na lepszy okres 
i dopiero wtedy realizuj swo-
je marzenia.

To będzie dobry czas. Pogodzisz 
się z osobą, za którą od dawna tę-
skniłeś. Przekuj ten lepszy okres 
w coś dobrego.

Czarnoksiężnik Mutus 

HOROSKOP 

OBSERWATORA

CHCESZ, ABY TWÓJ PRZEPIS ZNALAZŁ SIĘ NA ŁAMACH OBSERWATORA LOKALNEGO? ZADZWOŃ:  14 670 27 87.

Tort z masą orzechowo-czekoladową
Poleca: Zofia Maziarka 
                z KGW Nasz Dęborzyn

Ciasto orzechowe (porcja na 1 krążek, potrzebne 3)
3 jajka, 4 łyżki mąki krupczatki, 4 łyżki orzechów mielo-
nych, 4 łyżki cukru, szczypta proszku do pieczenia.
Białka ubijamy, dodajemy cukier, ubijamy, dodajemy 
mąkę wymieszaną z proszkiem do pieczenia i mielony-
mi orzechami. Bardzo delikatnie mieszamy, wlewamy 
na natłuszczoną blaszkę o średnicy 24 cm.
Można piec każdy krążek osobno lub z potrójnej por-
cji całe ciasto, a później pokroić. Pieczemy w piekarniku 
rozgrzanym do temperatury 170 st. C bez termoobie-
gu. W zależności o tego, czy będzie to jeden krążek, czy 
całe ciasto, od 30 do 40 min. Do tzw. suchego patyczka.

Masa:
3 szklanki mleka, 2 budynie czekoladowe bez cu-
kru, 6-8 łyżek cukru, czekolada mleczna, 1 jajko, 50 
dkg tłuszczu.
Z mleka, jajka i budyniów robimy masę budyniową 
(składniki rozmieszać w jednej szklance mleka). Resztę 
mleka gotujemy z cukrem i wlewamy do niego to mle-
ko z rozmieszanymi dodatkami. Zagotowujemy.
Masę budyniową studzimy i ucieramy masło do-
dając masę. Na koniec ucierania dodajemy cze-
koladę rozpuszczoną w kąpieli wodnej i garść 
orzechów zmielonych.
Przekładamy krążki tortu i zostawiamy trochę masy do 
nałożenia na wierzch i boki. Ozdabiać można orzecha-
mi lub w dowolny inny sposób.

JAG

Dobry przepis, bo z Dęborzyna

Kiedy nie ma przystanku.         fot. Grzegorz Kowalczyk

Tunel.                         fot. Mariusz Kania

Chcesz, by Twoje zdjęcie uka-
zało się w OL? Ta galeria prze-
znaczona jest na fotogra�e 
wykonane przez Czytelników.
Można je przesyłać do redak-
cji. Temat jest dowolny i ni-
czym nieograniczony.
Przesyłając zdjęcia prosimy ko-
niecznie o podanie imienia i na-
zwiska autora. Tych danych nie 
będziemy przetwarzać, ale ich 
przesłanie oznacza zgodę na pu-
blikację w Obserwatorze Lokalnym 
w podpisie pod zdjęciem.
Co tydzień autor jednej z przysła-
nych fotogra
i otrzyma nagrodę 
w wysokości 30 złotych.
W tym tygodniu otrzymuje ją 
Grzegorz Kowalczyk za zdjęcie: 
Kiedy nie ma przystanku.
Nagrody do odebrania osobiście 
w redakcji Obserwatora Lokalne-
go, 39-200 Dębica, ul. Żeromskiego 
10, III piętro (nad kwiaciarnią Róża), 
w terminie miesiąca od publikacji.
Na ten sam adres prosimy prze-
syłać zdjęcia wywołane metodą 
tradycyjną, natomiast fotogra
e cy-
frowe na e-mail:  
rozrywka@ol.com.pl.  
Uwaga: redakcja nie zwraca prze-
słanych zdjęć.

Zajmuję się

Jestem wiceburmistrzem Brzostku.

W dzieciństwie chciałem 
zostać

Inżynierem.

W wolnym czasie

Gra na gitarze, muzyka, książki, 
chodzenie po górkach.

Na bezludnej wyspie chciał-
bym się znaleźć z...

Z gitarą.

Pies czy kot?

Nie mam, wolę psy.

Pierwsze zarobione pieniądze

Wydałem na pierwszą gitarę.

Ulubiony lokal w powiecie

Lokale imprezowe są mi ob-
ce, ale lubię pizzę, więc jakaś do-
bra pizzeria.

Najchętniej zjadłbym

Śniadanie w tym momencie.

Podróż marzeń i dlacze-
go tam?

Australia, po podobno jest bardzo 
ładnie i ciekawie.

Książka lub �lm, które 
polecam

Folwark zwierzęcy Orwella, Taran-
tino, a z polskich Bareja.

Na urodziny chciałbym dostać

Fender Telecaster.

Gościom w powiecie 
pokazałbym

Piękne widoki na Działach w Buko-
wej i dąb w Januszkowicach.

Tam, gdzie mieszkam brakuje

Spójnej komunikacji, to problem 
zarówno w Jaśle, gdzie mieszkam 
jak i w Brzostku. Dębicy też by 
to pomogło.

Wygraną w Lotto wydałbym

Zainwestowałbym w dom.

Adam 

Kostrząb

Informacja. Przesyłając zdjęcie do Twojej Galerii wyrażacie Państwo zgodę na przetwarzanie swoich danych osobowych wyłącznie w celu realizacji konkursu oraz zgodę na publikację swego imienia i nazwiska 
na łamach Obserwatora Lokalnego. Dane te będą przechowywane do zakończenia konkursu, zaś dane zwycięzców w terminie wymaganym przez przepisy podatkowo-księgowe. Administratorem danych jest Agen-
cja Wydawnicza Agard, wydawca tygodnika Obserwator Lokalny. Dane te nie będą przekazywane innym podmiotom.
Szczegóły w regulaminie konkursu na stronie: www.ol.com.pl
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Różne

Z lewej Wojciech Korycki z prawej Grzegorz Rusinowski. To oni stworzyli Euro House Night.                   Fot. Tomasz Gil

9 marca - Światowy Dzień Didżeja

Zaczynał na szkolnych dyskotekach 

- Bywało, że do Agrafki, która 
miała pomieścić 70 osób, wchodziło 
ich ponad 200 - wspomina. 

Wtedy zaczął występować też 
na imprezach plenerowych. Duża 
w tym zasługa Dominika Hałgasa, 
który pracował w Radiu Max. Dj 
Reeche grał na Rynku w Tarnowie, 
czy w Przemyślu na Sylwestrze 
w 2000 roku. Przy jego muzyce ba-

wiło się wtedy nawet kilka tysięcy 
ludzi. 

Aż w końcu przyszedł rok 2004 
i Reeche poznał Freejaya, czyli Woj-
ciecha Koryckiego, który też prowa-
dził imprezy, tyle że poza Dębicą. 
To wtedy wpadli na pomysł orga-
nizacji imprez pod znakiem Euro 
House Night, które zyskały później 
niesamowitą popularność. 

- W klubie Meduza odbywały się 
dyskoteki i koncerty, a my męczy-
liśmy Pawła Szczerbińskiego, wła-
ściciela Meduzy, żeby wprowadzić 
jeszcze klubowe granie - opowiada.

Szczególnie że jego kolega wró-
cił wtedy z Hiszpanii i przywiózł 
masę płyt z muzyką house i latino. 
Takie utwory mieli zresztą okazję 
grać podczas imprez, na które za-

Później jednak Grzegorz 
Rusinowski grał nawet dla 
kilkutysięcznej publiki.

Dj Grysik, czy dj Reeche, bo pod 
takimi pseudonimami prowadził 
imprezy, debiutował jeszcze jako 
uczeń Szkoły Podstawowej nr 5 
w Dębicy. To podczas szkolnych 
dyskotek zdecydował, że jego miej-
sce jest właśnie po tej stronie sprzę-
tu grającego. 

Później, trochę dzięki swojemu 
samozaparciu, a trochę znajomo-
ściom, trafił do kawiarni Morsy 
w Domu Kultury Mors, gdzie uczył 
się od pracujących tam didżejów. 

- Był rok 1997 kiedy zagrałem 
tam pierwszą imprezę. Miałem 15 
lat! A co się wtedy grało? Jak to co? 
Coco Jamboo! - śmieje się Grzegorz 
i podkreśla, że na początku muzykę 
puszczał tam nawet z kaset magne-
tofonowych. 

- To były inne czasy. Dziewczyny 
już od dziewiętnastej stały pod klu-
bem, żeby wejść - zauważa.

W Morsach rezydował 2-3 la-
ta, do czasu, kiedy na Fabrycznej 
otwarty został klub Bufalo i to tam 
zaczęli chodzić ludzie, więc Morsy 
zakończyły działalność. 

Imprezy prowadził też w mielec-
kim Papilonie, sędziszowskim Red 
Planet i dębickiej Agrafce.

prosił ich wspomniany wcześniej 
Dominik Hałgas. W pięć dni zagra-
li cztery imprezy: dwie w klubie 
w Kołobrzegu na pierwszej edycji 
Sunrise Festival, jedną w Toruniu 
i jedną w rzeszowskiej Akademii.

Pod szyldem Euro House Night 
przez 10 lat zorganizowali około 80 
imprez, w Planecie, Meduzie, pubie 
Champion, Papilonie i Club Kozak. 
W 2009 i 2010 roku dołożyli do te-
go dwie edycje EHN Air Festival 
w Straszęcinie, gdzie zagrały takie 
gwiazdy jak Carla Roca, Alan Whi-
te, czy Hardy Hard.  

W tym czasie Reeche prowadził 
imprezy w klubie Planeta, a także 
kilkakrotnie w Klubie 139 w Tarno-
wie. To tam zdobył wyróżnienie na 
DJ Mitingu, w którym brała udział 
czołówka polskich didżejów. 

Kiedy Paweł Szczerbiński zało-
żył Agencję Artystyczną Arena, 
Grzegorz Rusinowski zaczął coraz 
częściej grać na imprezach plenero-
wych, jak choćby Czad Fesitwal, ale 
też prowadził imprezy po koncer-
tach organizowanych przez Arenę. 
Wtedy właśnie miał okazję poznać 
czołówkę polskiej sceny muzycznej.

Dziś sam żartuje, że jest już di-
dżejem emerytem. Szczególnie że 
ostatnio wrócił tam, gdzie zaczynał 
i poprowadził szkolną dyskotekę 
w SP nr 5. Tyle tylko, że tym razem 
w klasie swojego syna Jasia. 

Tomasz Ratuszniak
Ogłoszenie własne wydawcy
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DZIAŁKI

 ● Sprzedam 3 a, działkę ogrodową, 
rekreacyjną. Lokalizacja: Ogródki 
Działkowe Kolejarz, ul. 1 Maja, Dę-

bica. Cena 25 tys. zł. Tel. 692 411 
791.

KREDYTY, POŻYCZKI

 ● Kredyty hipoteczne, gotówkowe, 
ekspresowo na oświadczenie, rów-

nież działalność. Tel. 506 411 358, 
531 646 259.

KUPNO

 ● Kupię dęby. Tel. 604 115 735.

 ● Glebogryzarkę typu Grudziądz 165 
do ciągnika rolniczego kupię. Tel. 
504 811 526. 

MIESZKANIA, DOMY

 ● Ważne! Kupię mieszkanie lub dom 
dla siebie. Może być do remontu 
i w złym stanie technicznym. Tel. 
794 628 093.

 ● Wynajmę dom jednorodzinny wię-

cej informacji pod telefonem: 605 
682 517.

MOTORYZACJA

 ● Auto Skup Dębica, skup aut w każ-

dym stanie. Płacimy najwięcej. Tel. 
574 283 937.

 ● SKUP AUT OSOBOWYCH, DO-

STAWCZYCH, TERENOWYCH. NAJ-

LEPSZE CENY. TEL. 601 500 160.

NIERUCHOMOŚCI, RÓŻNE

 ● aokazja.pl szuka: mieszkanie, dział-
ka, las, pole, lokal, gospodarstwo, 
dom. Tel. 607 720 930.

PRACA – DAM PRACĘ

 ● Stolarz. Producent okien i drzwi 
z drewna zatrudni stolarza. Kon-

takt tel: 668 682 830.

 ● Oferuję pracę dla samodzielnego 
murarza oraz pomocnika przy bu-

dowie domu w najbliższych oko-

licach Dębicy. Możliwy dowóz do 
pracy oraz posiłki. Więcej informa-

cji pod nr. tel. 794 358 367.

 ● Pracownik produkcji. Producent 
okien i drzwi z drewna zatrudni 
osobę do pracy fizycznej. Kontakt 
tel.: 668-682-830.

 ● Przyjmę pracownika na tynki, ocie-

plenia. Tel. 668 854 123.

 ● Zatrudnię kierowcę C + E. Kraj i za-

granica. Wynagrodzenie od 6 do 9 
tys. zł. Tel. 605 286 520.

 ● Zatrudnię pracownika biuro-

wego. Mile widziana znajo-

mość języka angielskiego. Praca 

w Podlesiu Machowskim (oko-

lice Pogórskiej Woli). Kontakt 
tel.: 668 682 830, e-mail ksiego-

wosc@oknawegiel.pl.

 ● Zatrudnię pracownika biurowego 
ze znajomością języka niemieckie-

go. Kontakt tel.: 668 682 830.

 ● Zatrudnię pracowników na stano-

wiska: Monter/konserwator in-

stalacji wentylacyjnych, Monter/
konserwator instalacji klimatyza-

cyjnych oraz Elektryk. Miejsce pra-

cy Dębica + DELEGACJA NA TERE-

NIE POLSKI (zapewniony nocleg 
i dieta). Praca na pełny etat, umo-

wa o pracę. Kontakt: 14 682 35 21 
lub CV biuro@went-serwis.pl.

SPRZĄTANIE

 ● Czyszczenie dywanów, wykładzin, 
tapicerki meblowej, ozonowanie 
samochodów. Jerzy Matłok, Dębi-
ca, Szkotnia 2. Tel. 604 244 919.

SPRZEDAM

 ● Drzewo opałowe brzoza, dąb. Tel. 
510 457 303.

 ● Nowe piece na drewno, węgiel 5 
klasy. Różnych producentów At-
mos, SAS, MPM, Stalmark – kotły 
zgazowujące drewno, węgiel. Za-

pewniamy transport. Ceny produ-

centów. Tel. 606 219 371.

 ● Ładowacz obornika stacjonarny, 
kompletny z silnikiem, wóz na 15 
metalowy, kultywator, brony 3. 
Tel. 604 291 251.

 ● Sprzedaż pelletu i brykietu. Tel. 
505 871 128.

 ● Tani opał, zrzyny dębowe. Tel. 607 
611 868.

UBEZPIECZENIA

 ● UBEZPIECZENIA na każdą okazję, 
dla CIEBIE i TWOJEJ RODZINY. Po-

nad 20 firm w ofercie, na rynku od 
1992 r. Zapraszamy pn. – pt.: 8:30 
– 17:00, 39 – 200 Dębica, Rynek 
16. Tel. 14 682 65 15, 14 670 22 01. 
www: ubezpieczeniamarco.pl

USŁUGI BUDOWLANO – 
REMONTOWE

 ● Adaptacja poddaszy, bezpyłowe 
tarcie, malowanie, szpachlowanie, 
płytki, panele. Tel. 668 437 530.

 ● Adaptacja poddaszy, podwieszane 
sufity, szpachlowanie, malowanie, 
układanie płytek, układanie paneli 
podłogowych. Przeróbki elektrycz-

ne i hydrauliczne. Tel. 537 268 782.

 ● Antykorozyjne malowanie, mycie 
dachów i elewacji. Solidnie, rzetel-
nie, estetycznie. Gwarancja 5 lat. 
FV. Ponad 10 – letnie doświadcze-

nie. Konkurencyjne ceny. Z wyko-

rzystaniem lekkich podnośników 
koszowych. Tel. 600 227 374.

 ● Atrakcyjne ceny; malowanie, szpa-

chlowanie, regipsy, panele, kom-

pleksowe remonty. Tel. 691 419 
597.

 ● Bezpyłowe cyklinowanie, kom-

pleksowa renowacja podłóg, par-
kietów. Usuwanie subitu. Tel. 14 
676 03 31, 880 597 732.

 ● Budjan. Remonty, adaptacja pod-

daszy, docieplenia budynków, 
tynki gipsowe i cementowo – wa-

pienne (maszynowe). Usługi mini-
koparką. Tel. 668 854 123.

 ● Cyklinowanie bezpyłowe parkie-

tu, układanie podłóg, renowacja, 
montaż schodów. Mycie i konser-
wacja podłóg drewnianych. Możli-
wość wypożyczenia cykliniarki. Tel. 
888 056 895.

 ● Docieplanie budynków, układanie 
płytek, malowanie, szpachlowa-

nie, zabudowy g-k, drobne remon-

ty Dębica. Tel. 721 788 135.

 ● Docieplenia pianką poliuretanową. 
Izolacja idealna. Izolacja poddaszy, 
hal, przechowalni. www.piotrow-

ski-okna.pl. Tel. 509 655 100.

 ● Formur (Brzeźnica, ul. Dębicka 26) 
– ogrodzenia, serwis, wypożyczal-
nia. W ofercie m.in. panele, słup-

ki, podmurówki, sztachety, bramy, 
furtki. Oferujemy sprzedaż na raty. 
Tel. 792 665 554, www.formur.pl.

 ● Kompleksowe wykończenia łazie-

nek, fachowe doradztwo. Dojazd, 
wycena gratis. Tel. 691 899 752.

 ● Kopalnia Kruszywa Wola Żyrakow-

ska, sprzeda: piasek zasypowy, 
piasek płukany, piasek żółty, żwir, 
kamyk, ziemię ogrodową, kliniec, 
tłuczeń, grysy, korę kamienną. 
Transport. Tel. 510 457 303.

 ● Malowanie dachów, elewacji, 
ogrodzeń; mycie dachówki, bla-

chodachówki z porostów i zabru-

dzeń. Tel. 886 231 674.

 ● Malowanie dachów i elewacji. Wy-

konywanie elewacji od podstaw. 
Mycie kostki brukowej, obróbki de-

karskie. Tel. 575 783 406.

 ● Malowanie dachów, mycie ele-

wacji, obróbki kominów, montaż 
orynnowania. Tel. 880 898 632.

 ● Malowanie dachów tel. 516-267-
207.

 ● Malowanie dachów; mycie, ma-

lowanie elewacji; montaż rynien 
i śniegołapów; obróbka kominów. 
Konkurencyjne ceny, 5 lat gwaran-

cji, faktury vat. Tel. 788 060 441.

 ● Malowanie, szpachlowanie, ada-

ptacja poddaszy, płytki, panele, re-

gipsy. Tel. 692 930 325.

 ● Montaż ogrodzeń panelowych, 
ogrodzenia ozdobne, kostka bruko-

wa, odwodnienia, usługi remonto-

wo-budowlane. Tel. 730 633 756.

Ogłoszenia 
drobne
Zeskanuj kod QR i dodaj ogłoszenie drobne

Ogłoszenia drobne, reklamy
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 ● Montaż podbitek dachowych, 
montaż rynien i sniegołapów, ob-

róbka kominów blachą, itp. Tel. 782 
466 177.

 ● Montaż podbitek dachowych, 
montaż rynien i sniegołapów, ob-

róbka kominów blachą, wymiana 
gwoździ na blachowkręty itp. Tel. 
782 466 177.

 ● Remonty domów, adaptacja pod-

daszy. Tynki gipsowe i cementowo 
wapienne. Malowanie szpachlo-

wanie (angielska masą gipsowa na 
mokro, bez kurzu) płytki, panele, 
regipsy. Tel 570 414 398.

 ● Remonty mieszkań, solidne wyko-

nanie, niskie ceny. Tel. 886 231 674.

 ● Usługi remontowe: szpachlowanie, 
malowanie, panele, g/k, układanie 
płytek. Tel. 516 199 782.

 ● Usługi remontowo – budowlane: 
malowanie, szpachlowanie, sucha 
zabudowa i inne. Tel. 693 569 404.

 ● Usługi wod – kan – co – gaz. Wyko-

nanie solidne. Tel. 798 392 302, 14 
677 94 32.

 ● Wylewki anhydrytowe. Tel. 509 
655 100, www.piotrowski-okna.pl.

 ● Wylewki maszynowe, niwelowa-

nie laserem, zacieranie mechanicz-

ne, wysoka jakość, krótkie terminy. 
Tel. 509 655 100, www.piotrowski-
-okna.pl.

 ● Zapraszamy do współpracy! Za-

pewniamy wysoki standard wyko-

nania robót hydraulicznych oraz 
usługi montażowe, instalacyjne 
wraz z materiałem! Montaż pomp 
ciepła, inst. wod-kan itp. Zaprasza-

my do kontaktu. Tel. 533 488 433.

USŁUGI GEODEZYJNE

• REGULACJA STANÓW PRAWNYCH 
NIERUCHOMOŚCI (POMOC PRZY 
PRZEPROWADZANIU SPADKU, 
SPORZĄDZANIE DOKUMENTACJI 
DO NOTARIUSZA)

• PODZIAŁY DZIAŁEK 

• USTALANIE GRANIC DZIAŁEK 

• MAPY DO CELÓW PROJEKTOWYCH 

• TYCZENIA BUDYNKÓW

• OBSŁUGA INWESTYCJI 

GEODEZJA

PRO–INFO  

DĘBICA UL. WIELOPOLSKA 23 

(3 PIĘTRO, POK.3, DAWNA BURSA)
TEL.: 604 443 139 KATARZYNA DUDEK 

WWW.PROINFO24.PL

USŁUGI KOMINIARSKIE

 ● Czyszczenie kominów, doradztwo, 
ekspertyzy, opiniowanie. Mistrz 
kominiarski Dariusz Pieniążek. Tel. 
664 492 296.

USŁUGI OGRODNICZE

 ● Cięcie, przycinanie drzew i krze-

wów, ozdobne formowanie roślin. 
Porządki, wywóz. Tel. 609 797 306.

 ● Oferuję profesjonalną komplek-

sową wycinkę i pielęgnację drzew 
trudnych z wykorzystaniem pod-

nośników koszowych, do dyspo-

zycji 6 różnych maszyn od 12 – do 
30 m wysokości, również na gąsie-

nicach. Tel. 600 227 374.

 ● Pielęgnacja i wycinka drzew trud-

nych; usługi ogrodnicze; usługi rę-

bakiem, frezowanie pni; www.kor-
nikdrzewa.pl. Tel. 663 198 971.

 ● Wycinka drzew i krzewów metodą: 
tradycyjną, wspinaczkową, alpi-
nistyczną przy użyciu podnośnika 
koszowego przycinanie żywopło-

tów, kompleksowe usługi ogrodni-
cze. Zadzwoń, zapytaj, pomożemy. 
Tel. 724 061 117.

 ● WYKONUJĘ różne prace ogrodo-

we, porządkowe – odpłatnie oraz 
prace fizyczne (również rozbiór-
ki drewniane). Tel. 661 536 379 
(dzwonić wieczorem).

 ● Zapraszamy; Wycinka drzew z pod-

nośnika koszowego. Wyrównanie, 
niwelacja terenu zakładanie traw-

ników. Przycinanie żywopłotów. 
Minikoparka, wywrotka, glebogry-

zarka. Koszenie, wertykulacja. Tel. 
722 161 899 pozdrawiam.

USŁUGI RÓŻNE

 ● Czyszczenie pierza, przeróbka pie-

rzyn, szycie kołder, poduszek. Tel. 
14 683 11 17, 663 603 807.

 ● Montaż i naprawa anten satelitar-
nych, telewizyjnych, instalacje we-

wnętrzne, monitoring. Tel. 602 199 
038.

 ● Montaż, naprawa anten satelitar-

nych, naziemna telewizja cyfrowa, 
instalacje. Tel. 728 392 010.

 ● Pomoc frankowiczom -unieważ-

nienie kredytu. Pomoc kredyto-

biorcom gotówkowym – sankcja 
kredytu darmowego – unieważnie-

nie części odsetek. Pomoc poszko-

dowanym po wypadkach z OC do 
20 lat wstecz. Tel. 515 250 065.

 ● Prasowanie w domu klienta: ręcz-

niki, pościel, rzeczy drobne itp. – 
20 zł/godzina. Tel. 514 496 622.

 ● Skupujemy antyki – starocie: radia, 
zegary, aparaty, maszyny, motocy-

kle itp. Tel. 698 693 846.

 ● Usługi księgowe KPIR, kadry i pła-

ce, rozliczenia roczne. Tanio. Tel. 
504 283 510.

USŁUGI STOLARSKIE

 ● Meble na wymiar kuchnie, szafy 
i inne. Pomiar i wycena gratis. Vega 
Toboła Krzysztof. Tel. 663 795 727.

 ● Meble na wymiar: zabudowa 
wnęk, szafy, garderoby, regały, 
kuchnie. Wykonujemy meble na 
wymiar, dzięki zabudowie można 
maksymalnie wykorzystać miej-
sce w twoim domu, w nowoczesny 
sposób. Kontakt: 664 586 434.

USŁUGI TRANSPORTOWE

 ● Kompleksowe przeprowadzki, 
transport krajowy i międzynarodo-

wy, możliwość współpracy +48 884 
383 577.

 ● Przeprowadzki. Transport. Kom-

pleksowo. Tel. 607 231 561.

ZWIERZĘTA

 ● Ferma Drobiu MACHOWA Beata 
Fornal, kokoszki, brojlery, kaczki, 
gęsi, perliczki. Sprzedaż: środa, so-

bota. Tel. 600 137 375, 14 626 50 
87.

 ● SPRZEDAM BROJLERY od 2 do 23 
marca waga od 1 do 3.5 kg. Gru-

be, żółte nogi Piotr Szufla, Żarów-

ka 99. Tel: 887 418 498 Możliwość 
kupienia paszy.

Ogłoszenia drobne przyjmujemy do piątku poprzedzającego wydanie 
wtorkowe do godz. 13:00
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TERMINARZ IV LIGI
18 KOLEJKA: 11-12 marca

Igloopol Dębica - Sokół Nisko (s. 
15:00)

Lechia Sędziszów Małopolski - 
Legion Pilzno (n. 14:00)
19 KOLEJKA: 18-19 marca

Polonia Przemyśl - Igloopol (s. 
14:00)

Legion - Wisłok Wiśniowa (s. 
15:30)
20 KOLEJKA: 25-26 marca

Igloopol - Karpaty Krosno (s. 
15:00)

Stal II Mielec - Legion Pilzno 
(dzień i godzina rozpoczęcia jesz-
cze nie ustalone)
21 KOLEJKA: 1-2 kwietnia

Legion - Sokół Kolbuszowa Dol-
na (n. 16:00)

Korona Rzeszów - Igloopol (nie-
ustalone)
22 KOLEJKA: 8-9 kwietnia

Igloopol - Cosmos Nowotaniec 
(s. 11:00)

Sokół Nisko - Legion (s. 16:00)
23 KOLEJKA: 15-16 kwietnia

Legion - Karpaty Krosno (s. 16:30)
Wólczanka Wólka Pełkińska - 

Igloopol (nieustalone)
24 KOLEJKA: 22-23 kwietnia

Igloopol - Skołoszów (s. 15:00)
Cosmos Nowotaniec - Legion 

(nieustalone)
25 KOLEJKA: 29-30 kwietnia

Legion - Skołoszów (s. 17:00)
Stal II Rzeszów - Igloopol (n. 

12:00)
26 KOLEJKA: 6-7 maja

Igloopol - Legion (s. 16:00)

27 KOLEJKA: 10 maja
Izolator Boguchwała - Legion 

(nieustalone)
Lechia Sędziszów Młp. - Igloopol  

(17:00)
28 KOLEJKA: 13-14 maja

Igloopol - Izolator Boguchwała (s. 
17:00)

Legion - Głogovia Głogów Młp. 
(s. 17:00)
29 KOLEJKA: 20-21 maja

Stal Łańcut - Legion Pilzno (nie-
ustalone)

Wisłok Wiśniowa - Igloopol (nie-
ustalone)
30 KOLEJKA: 27-28 maja

Igloopol - Głogovia Głogów Młp. 
(s. 17:00)

Legion - JKS Jarosław (s. 17:30)
31 KOLEJKA: 3-4 czerwca

Polonia Przemyśl - Legion (s. 
15:00)

Stal II Mielec - Igloopol (nieusta-
lone)
32 KOLEJKA: 7 czerwca

Igloopol - Stal Łańcut (s. 17:00)
Legion - Korona Rzeszów (s. 

17:30)
33 KOLEJKA: 10 czerwca

Wólczanka Wólka Pełkińska - Le-
gion (11:00)

Sokół Kolbuszowa Dolna - Iglo-
opol (17:00)
34 KOLEJKA: 17 czerwca

Legion - Stal II Rzeszów (17:00)
Igloopol - JKS Jarosław (17:00)
Po rundzie jesiennej Legion 

zajmuje ósme miejsce, Igloopol 
jest czternasty.

Sumo

W Ełku udowodnili, że z klubem 
z Lubziny muszą się liczyć wszyscy

W grupie złotej triumfowała Arka Gliwa (czarne stroje). Tu w meczu z To Nie Oni Lubcza.

Kadra naszych sumitów na zawody w Ełku była nieliczna. Wystartowało siedmiu zawodników i jedna zawodniczka.

Turniej Futsalu o Puchar Burmistrza

Moja Natura najlepsza w Pilźnie

Wyniki juniorów:
1. Gabriela  Warchoł (50 kg),
1. Daniel Ziobroń (65 kg),
1. Daniel Ziobroń (70 kg),
2. Sławomir Ochał (100 kg),
2. Jakub Micek (+100 kg),
2. Jakub Micek (open),
3. Dawid Kuraś (85 kg),
3. Dawid Kuraś (92 kg),
3. Maciej Nowakowski (100 kg),
3. Maciej  Nowakowski (open).
Drużynowo:
1. LUKS Lubzina,
2. Samson Kobylin,

3. TAR Rozum Krotoszyn.
W grupie seniorów zawodnicy 

z Lubziny zdobyli pięć medali, 
w tym dwa srebrne i trzy brązowe.

Wyniki seniorów:
2. Daniel Ziobroń (70 kg),
2. Jakub Nowakowski (115 kg),
3. Gabriela Warchoł (50 kg),
3. Dawid Kuraś (85 kg),
3. Rafał Głodek (100 kg).
- Wszyscy zawodnicy, których 

zabrałem stawali na podium - cie-
szy się Andrzej Jedynak.

JAG

Grupa C
1. Kamieniarz Old Boys - 12 (16-4
2. Jaga Bonito - 7 (13-8)
3. Arka Gliwa - 7 (7-7)
4. Budowlanka AKS - 3 (7-11)
5. RKS Chuwdu - 0 (2-15)
Grupa D (każdej drużynie orga-

nizatorzy doliczyli 3 pkt. ze wzglę-
du na mniejszą liczbę drużyn)

1. Haptaś i Przyjaciele - 12 (12-6)
2. Wod-Par - 9 (14-11)
3. Nitrotrip NGW - 6 (10-16)
4. Parnassus - 3 (12-15)
W drugi weekend w piątek rywa-

lizowały ekipy, które grały o dalsze 
miejsca. A w sobotę te, które zma-
gały się o pozycje 6-10, a na końcu 
1-5.

Grupa brązowa
1. LO Pilzno - 9 (15-3)
2. PZA Chojnik - 6 (16-6)
3. Kamienica Budowlańcy - 3 (9-

19)
4. RKS Chuwdu - 0 (4-16)
Grupa srebrna
1. Parnassus - 10 (15-9)
2. Legion 2021 - 9 (20-8)

Drużyna z Dębicy finałowe 
zmagania rozpoczęła od 
porażki, ale i tak wygrała. 

Impreza w Pilźnie, której jednym 
z głównych współorganizatorów 
był Wojciech Sztorc, odbywała się 
przez dwa weekendy. W pierwszy 
wszystkie zgłoszone drużyny, a by-
ło ich dziewiętnaście, rywalizowały 
o wejście do grupy platynowej, bo 
to z niej w sobotę 4 marca miał być 
wyłoniony laureat pucharu burmi-
strza.

Pozostali zaś grali o pierwsze 
miejsca w grupach od brązowej do 
złotej. Dzięki temu każdy z zespo-
łów mógł rozegrać nawet po osiem 
spotkań. Wyjątkiem były te z grupy 
D, gdzie rozlosowane zostały tylko 
cztery ekipy.

Grupa A
1. Moja Natura - 12 pkt. (16-3)
2. Kamieniarz Old Boys II - 6 (8-

13)
3. Mazur i Spółka - 6 (9-12)
4. Kamienica Budowlańcy - 3 (8-

13)
5. LO Pilzno - 3 (8-14)
Grupa B
1. Grudna - 9 (14-8)
2. LKS Jastrzębie Sokół - 7 (13-8)
3. Nie Oni Lubcza - 7 (8-6)
4. Legion 2012 - 3 (11-14)
5. PZA Hojnik - 3 (4-13)

3. Mazur i Spółka - 6 (11-10)
4. Budowlanka AKS - 4 (12-14)
5. Nitrotrip NGW - 0 (10-27)
Grupa złota:
1. Arka Gliwa - 10 (12-5)
2. Kamieniarz Old Boys II - 7 (9-8)
3. To Nie Oni Lubcza - 0 (4-12)
Ekipy LKS Jastrzębie Sokół i Jaga 

Bonito nie zgłosiły się do udziału 
w drugiej części rozgrywek.

Grupa platynowa
Wyniki: Moja Natura - Grudna 

1:2, Kamieniarz Old Boys - Haptaś 
i Przyjaciele 4:1, Moja Natura - Wod 
Par 1:0, Grudna - Kamieniarz 1:1, 
Haptaś - Moja Natura 2:3, Wod Par 
- Grudna 2:2, Kamieniarz - Wod 
Par 1:4, Grudna - Haptaś 2:2, Moja 
Natura - Kamieniarz 2:1, Haptaś - 
Wod Par 0:3.

Klasyfikacja końcowa:
1. Moja Natura - 9 (7-5)
2. Wod Par - 7 (9-4)
3. Grudna - 6 (7-6)
4. Kamieniarz - 4 (7-8)
5. Haptaś i Przyjaciele - 1 (5-12)
Zwycięska drużyna Moja Na-

tura grała w składzie: Grzegorz 
Bańkowski, Maciej Bańkowski, 
Łukasz Podlasek, Krystian Szalwa, 
Łukasz Pypeć, Maciej Jarosz, Mate-
usz Kwaśniewski.

Tytuł króla strzelców zdobyło 
dwóch zawodników z drużyny Ka-
mieniarz Old Boys - Adrian Waśko 
i Wiktor Kutrzuba.

JAG

Bardzo dobrze sumici LUKS 
Lubzina zaprezentowali się szcze-
gólnie w grupie juniorów. W tej 
kategorii na ich konto trafiło dzie-
sięć krążków, w tym trzy złote, 
trzy srebrne i cztery brązowe. Takie 
zdobycze pozwoliły im bezapela-
cyjnie zwyciężyć w klasyfikacji dru-
żynowej.

Podopieczni Andrzeja Jedynaka 
zdobyli 15 medali w Pucharze 
Polski Juniorów i Seniorów.
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Sport

1 W. Galbarczyk 14 35 78-28
2 P. Wójcik 14 32 74-34
3 P. Pachoł 14 31 71-37
4 M. Poprawa 14 20 57-61
5 M. Stasiowski 14 14 54-69
6 D. Szczygiełek 14 12 42-73
7 A. Chmiel 14 8 35-75
8 P. Bartkowicz 14 7 41-75

1 S. Sowa 14 34 79-35
2 W. Cnota 14 31 75-40
3 P. Żabicki 14 28 70-37
4 B. Wąsowicz 14 28 73-54
5 M. Chmielewski 14 20 60-63
6 J. Kiełbasa 14 12 46-72
7 Ł. Wełna 14 8 40-77
8 J. Przywara 14 0 19-84

1 S. Bezak 14 43 117-69
2 M. Sanecki 14 38 99-62
3 S. Strzępek 14 23 72-65
4 S. Parkitny 14 22 79-72
5 P. Bezak 14 14 50-70
6 M. Żydowski 14 11 44-63
7 M. Wrona 14 11 37-61
8 S. Łakomy 14 4 21-57

LSDD 2, Dyw. B

LSDD 2, Dyw. A

LSDD 1

Dębicka Liga Steel Dart Sport szkolny

W ostatniej kolejce obyło 
się bez niespodzianek

TERMINARZ III LIGI

Na finały wojewódzkie 
pojadą trzy nasze ekipy

W obronie tytułu najlepszemu 
zawodnikowi w Dębicy nie prze-
szkodziła porażka w finale z Mi-
chałem Saneckim. Strata punktowa 
wicelidera do lidera była bowiem 
zbyt duża, by mogło dojść do za-
miany miejsc.

Do drugiej ligi spadają Miro-
sław Wrona i Sławomir Łakomy. 
Ich miejsce w pierwszej zajmą naj-
lepsi zawodnicy zaplecza, którzy 
triumfowali w rozgrywkach dy-
wizji A i dywizji B. A są to Stani-
sław Sowa i Wojciech Galbarczyk. 
Awansują również zajmujący dru-
gie miejsca, czyli Wojciech Cnota 
i Piotr Wójcik.

- Ze względu na duże zaintereso-
wanie zapisami do ligi, zwiększy-
liśmy bowiem liczbę zawodników 
w każdej dywizji - tłumaczy awanse 
zawodników z drugich pozycji or-
ganizator rozgrywek Sławomir Par-
kitny.

W barażach o awans do LSDD1, 
które powinny zostać rozegrane 
do 15 marca, mieli zagrać Paweł 
Bezak z Piotrem Żabickim oraz 
Marcin Żydowski z Piotrem Pacho-
łem. Już wiadomo jednak, że drugi 
pojedynek nie dojdzie do skutku, 
bo Marcin Żydowski zrezygnował 
z udziału w nim, więc Piotr Pachoł 
wygrał walkowerem.

- Może się natomiast jeszcze 
zmienić przeciwnik Pawła Bezaka. 
Jeśli liczba nowych zawodników 
jeszcze się zwiększy, wtedy Piotr 

Żabicki awansuje bezpośrednio, 
a szansę walki o awans może do-
stać Bartosz Wąsowicz - wyjaśnia 
Sławomir Parkitny.

Baraże będą rozgrywane syste-
mem 501 d.o. best of 11 leg. 

Zgłoszenia do udziału w kolejnej 
edycji przyjmowane są do czwart-
ku 9 marca przez profil facebooko-
wy Stowarzyszenie Dart Dębica. 
Rozgrywki wystartują 16 marca. 
Podobnie jak w obecnej zawodni-
cy podzieleni zostaną na pierwszą 
i dwie dywizje drugiej ligi. O tytuły 
i awanse rywalizować będą w klubie 
bilardowym Pino.

Wyniki ostatnich spotkań:
LSDD 1 - sesja 14
Ćwierćfinały: Sławomir Łakomy 

- Mirosław Wrona 4:1, Stanisław 
Bezak - Paweł Bezak 4:3 (S. Bezak: 
180, 17L), Sławomir Parkitny - Mi-
chał Sanecki 2:4, Sławomir Strzępek 
- Marcin Żydowski 4:0 (v.o.).

Półfinały: Łakomy - S. Bezak 0:4, 
Sanecki - Strzępek 4:0 (Sanecki: 17L, 
18L, 180, HF112)

Finał: S. Bezak - Sanecki 1:4
LSDD2 - dywizja A
Bartosz Wąsowicz - Stanisław So-

wa 5:5, Piotr Żabicki - Wojciech Cno-
ta 2:6 (Cnota: HF104), Jacek Kiełbasa 
- Łukasz Wełna 5:5, Jacek Przywara 
- Sowa 0:6, Łukasz Wełna - Sowa 1:6.

LSDD 2 - dywizja B
Paweł Bartkowicz - Dawid Szczy-

giełek 6:1, Bartkowicz - Marek Sta-
siowski 5:5, Maciej Poprawa - Piotr 

Najlepsi zawodnicy z pierwszej i drugich lig. Od lewej: Stanisław Sowa, Stanisław Bezak i Wojciech Galbarczyk.

Wśród chłopców do �nału awansowali reprezentanci SP nr 10 Dębica (na 
drugim stopniu podium) i SP Korzeniów (na pierwszym).

Już wcześniej wiadomo było, że mistrzem w pierwszej 
lidze zostanie Stanisław Bezak.

Wójcik 1:6, Wojciech Galbarczyk 
- Stasiowski 6:2, Poprawa - Piotr 
Pachoł 1:6, Galbarczyk - Wójcik 5:5,  
Galbarczyk - Andrzej Chmiel 6:0 
(v.o.).

JAG

Drużyny rywalizujące w Druży-
nowych Igrzyskach Dzieci spotkały 
się w Wielopolu Skrzyńskim. Wy-
startowało sześć zespołów dziew-
cząt i siedem chłopców z czterech 
powiatów. 

Wśród chłopców najlepsi okaza-
li się podopieczni Bernarda Steca 
z SP w Korzeniowie. Drużyna gra-
ła w składzie Jan Madej, Mikołaj 
Madej i Oskar Ortyl. Na drugim 

premiowanym awansem miejscu 
sklasyfikowana została SP nr 10 
w Dębicy. Reprezentowali ją Jakub 
i Hubert Szerszeń wraz z opieku-
nem Grzegorzem Papiernikiem.

Rywalizację dziewcząt wygrały 
gospodynie Małgorzata i Wiktoria 
Poręba. A drugim teamem z awan-
sem jest SP w Latoszynie, czyli Ju-
lia Kalita, Amelia Lada i Zuzanna 
Stec (op. Robert Gawlik). Nie udało 
się natomiast zakwalifikować SP 
w Korzeniowie. Patrycja Strączek, 
Karolina Pochroń, Saray Jędrocha 
i Nikola Bieszczad były trzecie.

JAG

KOLEJKA 18: 4-5 marca
ŁKS Łagów - Wisłoka 0:3 (v.o.) - 

gospodarze wycofali się z rozgrywek

KOLEJKA 19: 11-12 marca
Wisłoka - KSZO 1929 Ostrowiec 

Świętokrzyski (s. 15:00)

KOLEJKA 20: 18-19 marca
Podlasie Biała Podlaska - Wisłoka 

(s. 15:00)

KOLEJKA 21: 25-26 marca
Wisłoka - Sokół Sieniawa (s. 15:30)

KOLEJKA 22: 1-2 kwietnia
Orlęta-Spomlek Radzyń Podlaski - 

Wisłoka (s. 16:00)

KOLEJKA 23: 8-9 kwietnia
Wisłoka - Stal Stalowa Wola (s. 

16:30)

KOLEJKA 24: 15-16 kwietnia
Lublinianka - Wisłoka (dzień i go-

dzina nie zostały jeszcze ustalone)

KOLEJKA 25: 22-23 kwietnia
Wisłoka - Cracovia II (s. 17:00)

KOLEJKA 26: 29-30 kwietnia
KS Wiązownica - Wisłoka (s. 16:00)

KOLEJKA 27: 6-7 maja
Wisłoka - Unia Tarnów (s. 17:00)

KOLEJKA 28: 13-14 maja
Chełmianka - Wisłoka (s. 17:00)

KOLEJKA 29: 20-21 maja
Wieczysta Kraków - Wisłoka (s. 

12:00)

KOLEJKA 30: 24 maja
Wisła Sandomierz - Wisłoka 

(17:00)

KOLEJKA 31: 27-28 maja
Korona II Kielce - Wisłoka (nieus.)

KOLEJKA 32: 3-4 czerwca
Wisłoka - Avia Świdnik (s. 17:30)

KOLEJKA 33: 10-11 czerwca
Czarni Połaniec - Wisłoka (s. 17:00)

KOLEJKA 34: 17 czerwca
Wisłoka - Podhale Nowy Targ 

(17:30)

To efekt znakomitych występów 
w zawodach rejonowych 
w tenisie stołowym.

MASZ PROBLEM 
POTRZEBUJESZ 

POMOCY
Nasi dziennikarze czekają 

na Twoje zgłoszenie

eprasa.pl df6536bc8a
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Sport

1 Olimp 20 46 90-33
2 Anturja 20 44 88-48
3 Progra
x 20 42 70-48
4 Degum 20 40 58-42
5 Nevada 20 37 73-49
6 Tabor 20 26 61-68
7 Volt Amper 20 24 63-85
8 Handlowcy 20 24 47-62

9 Tanie Odżywki 23 34 71-68
10 MojaNatura 23 31 89-69
11 Borowiec 23 31 71-67
12 Mały Elektryk 23 27 71-77
13 Policja 23 16 54-98
14 Igloocar 23 7 56-148

Grupa A

Grupa B

Okręgowy Puchar Polski

Sparingi

Wisłoka gra dalej

Ostatnie gry 
kontrolne za nami

Tym razem w rozgrywkach organizowanych przez trenera Michała Maty�ego wzięły udział dzieci w wieku od 7 do 
11 lat. Najlepszym graczem okazał się niespodziewanie Kacper Liszcz, dla którego był to wymarzony turniejowy 
debiut. Równie wielkim zaskoczeniem jest drugie miejsce 7-letniej Mai Kobos, która wspięła się na wyżyny swoich 
możliwości i pokazała rewelacyjne wyszkolenie techniczne. Na trzecim miejscu sklasy�kowany został solidnie 
grający Kajetan Ćwik. Za podium znaleźli się Jan Ciurkot, Julian Wiktor, Iwo Radmacher oraz Igor Straciło.

Anturja (pomarańczowe koszulki) ograła Degum, ale na Progra�x sposobu nie znalazła.

Piłkarska Liga Halowa Firm Dębickich

Olimp wyprzedził Anturję
W ostatniej kolejce karty 
rozdawał Prografix, który 
zajął trzecie miejsce.

Jedność Niechobrz - Wisłoka 0:4 
(0:1)

0:1 Radwanek (25), 0:2 Rębisz 
(65), 0:3 Radwanek (66-k.), 0:4 
Radwanek (70)

Wisłoka: Maniecki - Staszczak 
(76 Priest-Tyson), Bogacz, Boksiń-
ski - Kardyś (58 Kontrabecki), Iwa-
nicki, Łanucha, Rębisz (82 Surma) 
- Siedlik (58 Żmuda), Radwanek (78 
Jasiak), Smoleń (58 Stańczyk).

Wisłoka w sobotę 4 marca mogła 
rozegrać mecz pucharowy po tym 

jak z rozgrywek III ligi wycofał się 
ŁKS Łagów. Bohaterem spotkania 
w Niechobrzy był Błażej Radwa-
nek, który ustrzelił hat-tricka dzięki 
asystom Łukasza Siedlika i Kamila 
Rębisza oraz rzutowi karnemu wy-
walczonemy przez Damiana Łanu-
chę. Czwartego gola zdobył Rębisz 
po podaniu Łanuchy.

W półfinale podopieczni trenera 
Bartosza Zołotara mogą trafić na 
Stal II Rzeszów, która pokonała Stal 
II Mielec 8:0, Stal Łańcut, która po 
karnych (5:3) wyeliminowała Izola-
tora Boguchwała lub Głogovię Gło-
gów Małopolski. Ta rozprawiła się 
2:1 z Sokołem Kolbuszowa Dolna.

JAG

Kamil Dolczak, Rafał Czerwiec, 
samobójcza - Piotr Ziara 2, Jakub 
Jurczyński, Bartłomiej Miazga.
Tanie Odżywki - Moja Natura 2:5

Bartłomiej Dmuchała, Michał 
Marć - Krystian Szalwa 2, Maciej 
Jarosz 2, Zbigniew Pieczonka.
Mały Elektryk - Igloocar 1:4

Rafał Czerwiec - Jakub Rokosz, 
Bartłomiej Różak, Dawid Matłok, 
Paweł Ryba.
Policja - Borowiec 0:5

Bartłomiej Ryński 4, Maciej Ku-
bek.
Tanie Odżywki - Igloocar 3:3

Krzysztof Kita 2, Michał Marć - 
Krzysztof Ryba 2, Bartłomiej Ró-
żak.

Najlepsi strzelcy: 33 – Krystian 
Szalwa (Moja Natura), 27 – Grze-
gorz Ostaszewski (Anturja), 25 
– Janusz Wolański (Prografix), 19 
– Dariusz Kantor (Olimp), Dawid 
Rokita (Olimp), 18 – Maciej Jarosz 

(Moja Natura), Aleksander Klich 
(Handlowcy), Bartosz Knych (An-
turja), Bartłomiej Ryński (Borowiec), 
Arkadiusz Strzałka (Nevada), 17 – 
Krzysztof Kita (T. Odżywki), Bogu-
sław Majewski (Anturja), Mirosław 
Pokrywka (Olimp).

JAG

Jego zwycięstwo nad Anturją 
sprawił, że ta drużyna mogła poże-
gnać się z tytułem mistrzowskim. 
Sam zapewnił sobie nim miejsce 
na podium.

Grupa A
Nevada - Olimp 2:3

Bramki: Arkadiusz Strzałka, Ka-
mil Śliwa - Dawid Rokita, Dariusz 
Kantor, Łukasz Stefanik.
Degum - Anturja 3:4

Kacper Powrózek, Kamil Nowak, 
Damian Sulisz - Bartosz Knych 
2, Grzegorz Ostaszewski, Bogu-
sław Majewski.
Olimp - Volt Amper 10:2

Dawid Rokita 3, Kamil Nowak 
2, Dariusz Kantor 2, Mirosław Po-
krywka, Bartosz Zołotar, Paweł 
Papiernik - Paweł Kopala, Mi-
chał Stanek.
Anturja - Prografix 2:4

Mateusz Krawczyk, Bartosz 
Knych - Dariusz Łoch 2, Dariusz 
Czarnik, Dariusz Bieszczad.
Degum - Nevada 1:7

Kacper Powrózek - Dariusz Łu-
kaszewski 2, Oskar Sąsiadek 2, Da-
riusz Strzałka 2, samobójcza.
Prografix - Volt Amper 6:1

Janusz Wolański 3, Dariusz 
Bieszczad 2, Dariusz Czarnik - Pa-
weł Kopala.

Grupa B
Moja Natura - Borowiec 4:2

Bramki: Maciej Jarosz 2, Krystian 
Szalwa, Grzegorz Bańkowski - To-
masz Buczyński 2.
Mały Elektryk - Policja 3:4

Igloopol - JKS Jarosław 0:1 (0:1)
Bramka: Nowak (2).
Igloopol: Lis – Stefanik, Leśniak, 

test. 1, test. 2, Rokita, Wojtyło, Kor-
nas, Drobot, Okoń, Cyran oraz 
Suchowski, Cyganowski, Cieśla, 
Janus, Jaszcz, test. 3, Dziobak.

Po półrocznym wypożyczeniu 
do LKS Żyraków do składu biało-
-niebieskich wraca Kamil Rokita. 
Linię defensywną Morsów wzmoc-
ni 20-letni wychowanek LUKS 
Skrzyszów Patryk Suchowski, któ-
ry został wypożyczony do Dębicy 
z Unii Tarnów. Ze względu na pra-
cę treningów nie wznowili obrońcy 
Karol Wiszyński i Sebastian Wanat. 
Z klubem rozstał się też kierownik 
drużyny Stanisław Łysek, który 
przeszedł na emeryturę. Zastąpi go 
Bogusław Mitan.

Legion Pilzno - Błękitni Ropczyce 
2:1

Dla Legionu: Tyrka, Barycza.

Żyraków - Hetman Dąbrówka 
Wisłocka 2:2

Dla Żyrakowa: Kalita, Czarnik.

Kamieniarz Golemki - Paszczy-
niak 5:0

Legion II Pilzno - Stasiówka 4:4
Dla Stasiówki: R. Śliwa 2, Chmiel, 

Kocoł.

Baszta Zawada - Strażak Lubzina 
3:3

Dla Baszty: Wilczyński, testowa-
ny, Rojek.

JAG

W ćwierćfinale biało-zieloni 
pokonali na boisku rywala 
piątoligową Jedność Niechobrz.

Igloopol prezentuje nowych 
zawodników. Do klubu wraca 
jego wychowanek.
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Ostatki

Bo kto dużemu na 
drodze podskoczy?
Agnieszka Majba-Pochwat

Są takie sytuacje, 
w których jedyną 

opcją jest zachować 
się po prostu 

z wzajemnością.

Tomasz Domaradzki, gminny radny i sołtys Stasiówki, to się ostatnio 
światowy zrobił. W rzeszowskim disco clubie Bajka się bawi. Na parkie-
cie bryluje, z dziewczynami i (chyba) drinkiem w ręku foty sobie trzaska, 
normalnie Maxi Kaz! A żeby tego było mało, to ostatnio nawet krakowską 
spaghetterię odwiedził, jakiś makaronik wciągnął, fotkę sobie zrobił i po-
jechał dalej. Ale gdzie, to się jeszcze na FB nie pochwalił. 

- Hej, myślę, że nikt nie pominie twojego profilu, nie mówiąc, że twój 
post jest tak ekscytujący, a twoje zdjęcie też jest przystojne - napisała 
Alice Abercrombie na profilu Macieja Małozięcia. Nie odpowiedział, ale 
przyznać trzeba, że zdjęcie, na którym wiceburmistrz oczy lekko mruży, 
rzeczywiście przystojne. Ale z drugiej strony Alice też nic nie brakuje. 

O tym, że Krzysztof Lipczyński człowiekiem wielu funkcji jest (bo to 
i dyrektor, i radny, i jeszcze szef PO w powiecie) to dawno wiedzieliśmy. 
Ale, że za reklamowanie damskich sweterków się weźmie to się nie spo-
dziewaliśmy. Na swoim profilu facebookowym niezwykle miękkie, de-
likatne, urocze, a co najważniejsze niegryzące swetry serdecznie poleca. 
Choć może to i prowokacja, bo one w składzie 81% moheru mają.

Bardzo nieelegancko się zacho-
wałam, przyznaję. Nie, żebym 
lubiła epatować chamstwem, ale 
po pierwsze zadziałam w myśl 
maksymy: ogień zwalczaj ogniem, 
a po drugie - wszystkiemu winna 
wyobraźnia. Naprawdę!

Obraz, jaki w niej powstał, nie 
był miły ani ładny. Przedstawiał 
zgniecioną karoserię samochodu 
i krwawą miazgę w środku. To 
mogłam być ja, ponieważ to przed 
moim samochodem na rondo wje-
chał wielki dźwig. Po prostu wrył 
mi się na chama przed maskę. 
Może bym i zapanowała nad emo-
cjami, gdyby nie fakt, że pan kie-
rowca na moje wyrażone mową 
ciała słuszne oburzenie, z wysoko-
ści swej szoferki także wyraził mo-
wą ciała i mimiką twarzy, że ma 
je w głębokim poważaniu. Tego 
już było za dużo. Uczyniłam gest 
powszechnie uważany za brzyd-
ki, który jednak ładnie rezonuje 
z tzw. gestem Kozakiewicza. Nie 
jestem z siebie dumna, ale i żalu 
wielkiego nie mam, są granice 
chamstwa na drodze. W mojej 

ocenie zaczynają się zawsze tam, 
gdzie pojawia się realne niebez-
pieczeństwo, że swoim zachowa-
niem spowodujemy zdarzenie, 
w którym ktoś ucierpi.

Oczywiście, że zdarzyło mi się 
wymusić pierwszeństwo, nie wie-
rzę, że są tacy, którym za kółkiem 
nigdy się to nie przytrafiło. Mam 
jednak na tyle przyzwoitości, by 

w takiej sytuacji gestem wyrazić 
skruchę wobec kierowcy, któremu 
uczyniłam ów nietakt. Pan kierow-
ca dźwigu w ogóle nie miał tego 
zamiaru. Co więcej, całym sobą 
i całym swym pojazdem, dał do 
zrozumienia mnie i mojej malutkiej 
przy takim dźwigu suzuce, że kom-
pletnie nie interesują go losy moje 
i auta, które prowadzę, gdybym 
jednak nie zdążyła wyhamować.

Żeby była jasność: nie jestem 
przeciwniczką czynienia sobie 
uprzejmości na drodze. Nieraz ko-
rzystam z dobrych manier i empa-
tii innych kierowców, sama równie 
często przepuszczam samochód, 
jeśli widzę, że bez tego marne ma 
szanse na wyjazd z podporządko-
wanej. Ale zachowanie kierowcy 
dźwigu nie miało nic wspólnego 
z tego rodzaju przypadkiem. On 
po prostu uznał, że na to rondo 
wjedzie, choć nie powinien, bo jest 
większy i który mały mu podsko-
czy? No, który będzie na tyle głupi, 
by sprawdzać, czy pan dźwigowy 
wyhamuje, czy też staranuje lilipu-
ta masą iluś tam ton. Ja nie byłam 
na tyle ciekawa, by ryzykować. 
Byłam za to dość przerażona wizją 
tego, co może nastąpić. 

Tak sobie myślę, że wspomniany 
kierowca pewnie codziennie w ten 
sposób wyjeżdża z firmy i dużą ma 
wprawę w ignorowaniu innych 
użytkowników drogi. Zatem ku 
przestrodze napiszę tylko, że rzecz 
działa się na rondzie przy zjeź-
dzie z mostu na Wisłoce, między 
Straszęcinem a Dębicą. Uważajcie, 
Państwo - szkoda życia.
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